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Dziennik w ychodzi codziennie oprdcz Świąt aroczystych i N iedziel. - P ren u m era ta  
przyjmuje się w W arszaw ie i u rzędach  Pocztow ych; w W arszaw ie przyjm uje się ta k  w 
głównym kan to rze  D yrekcji przy ulicy M iodow ej N. 487, ja k  i w innych m iejskich k an ­
to rach . P ren u m era ta  w W arszaw ie rocznie rsr. 8 ;— półrocznie rsr. 4 ;— k w arta ln ie  rs .
2; miesięcznie kop. 67.- Bez odnoszenia p renum era ta  n ie  przyjm uje się. Za odno­
szenie do domu, dop łaca się m iesięcznie kop. 5 ;—w U rzędach  Pocztow ych: rocznie rs.
10: półrocznie rsr. 5; -k w a rta ln ie  rsr. 2 kop. 50 i n a  te  ty lko  term ina  przyjm uje się
prenum era ta ; w głównym  zaś kan to rze  m ożna prenum erow ać po tejże cenie n a  te  same 

term ina , a  n a  inne po kop. 92 n a  m iesiąc.

Obwieszczenia przyjm ują się za o p ła tą  od w iersza druku: za 1-krotne obw ieszczenie 
kop. 6; za 2 -k ro tne  kop. 9; za 3 -k ro tn e  kop . 12.—A rty k u ły  nadesłane do zam ieszcza­
n ia  beż w skazan ia w arunków  ze strony au to ra , p rzechodzą do zupełnego rozporządze­ni nlr nia  D y rek c ji.—A rty k u ły  nieprzyjęte, będą  zw racane ty lko  n a  osobiste żądania i zach e -

JAUiV U . wywane będ ą  3 m iesiące; p rzyjęte, w razie potrzeby  pod legają  skróceniom . — L is ty  
przyjm ują się ty lko  frankow ane. — A rtyku ły  i ogłoszenia nadsy łane do zam ieszczenia 
tegoż samego dnia , pow inny być dostaw iane do R edakcji przed godziną 9 z ra n a .— R e­
dakcja  o tw artą  je s t d la  osób m ających in tęresa, codziennie, oprócz dn i św iątecznych, 

od godziny 12 do 1 po południu.
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PRZEWODNIK WARSZAWSKI.

DZIAŁ URZĘDOWY
W arszawa, 

dnia 14 (26) Lipca.
Reskrypt Jego Cesarskiej Wysokości Wielkiego Księ­

cia Cesarzewicsa Następcy Tronu. —  Jego Cesarska W y­
sokość Wielki Książę Cesarzewicz Następca Tronu, w re­
skrypcie z daty 31-go maja r. b., wydanym na imię człon­
ka prezydującego w zarządzie ruskiego towarzystwa żeglugi 
parowej i handlu, dziękuje temuż towarzystwu za złożone 
przezeń życzenia w dniu urodzin Syna Jego Cesarskiej Wy­
sokości, oraz za wynurzenie przez towarzystwo pomienione 
życzenia ustanowienia na pamiątkę tego dnia siedmiu sty- 
pendjów w kilku zakładach naukowych. (Gon. Urzęd.J.

Dodatek do Najwyższego rozkazu do zarządu mary­
narki, wydanego 3-go lipca, na jachcie „Sztandar” w 
porcie tranzundzkim.— Dowódca eskadry ewolucyjnej stat­
ków parcernych, wice-admirał Butakow 1-szy, mianowany 
zostaje jenerał-adjutantem Jego Cesarskiej Mości, z pozo­
stawieniem przy dotychczasowych obowiązkach i w godno­
ści starszego oficera flagowego floty bałtyckiej. (Ruski In- 
walid).

Rozporządzenie departamentu pocztowego.—  Na zasa­
dzie Najwyżej zatwierdzonego na dniu 28-m maja 186 9 r. 
etatu dla przewożenia poczt na drogach żelaznych, wszyst­
kie linje dróg żelaznych, na których istnieje lub ma być za­
prowadzony ruch wagonów pocztowych, podzielone zostały 
z dniem 1-m lipca r. b. na sześć następujących sekcij: 1) 
linja petersburgsko-warszawska, z rozgałęzieniem do grani­
cy pruskiej i od Dynaburga do Rygi; 2) mikołajewska; 3) 
nioskiewsko-woroneżaka; 4) moskiewsko-niżegorodzka; 5) 
“toskiewsko-kursko-charkowska; 6) orłowsko-dynaburgska. 
Do zarządu każdą z tych sekcij przeznaczony został osobny 
urzędnik, zawiadujący przewozem poczt na pewnej linji i 
kierujący urZędem pocztowym na stacji drogi żelaznej, w 
miejscu swego pobytu, mianowicie: 1-ej i 2-ej sekcji — w 
Petersburgu, 3-ej, 4-ej i 5-ej —  w Moskwie, oraz 6-ej —  
tymczasowo w Witebsku, z otwarciem zaś ruchu wagonów 
pocztowych na linji drogi żelaznej orłowsko-witebskiej— w 
Orle. Pozostałe urzęda pocztowe znajdują się pod kierun­
kiem pomocników, zawiadujących na stacjach linij dróg że­
laznych, w następujących miastach: w 1-ej sekcji— w Rydze, 
Dynaburgu (stacja drogi żelaznej petersburgsko-warszaw- 
fikiej) z rozgałęzieniem od Dynaburga do Rygi)» Wilnie,

Wierzbołowie i Warszawie; w 2-ej sekcji — w Moskwie 
(stacja drogi żelaznej mikołajewskiej); w 3-ej sekcji — w 
Woroneżu; w 4-ej sekcji— w Niższym Nowogrodzie; w 5-ej 
sekcji— w Charkowie i Kursku; w 6-ej sekcji— w Dynabur­
gu (stacja drogi żelaznej dynaburgsko-witebskiej). Depar­
tament pocztowy, podając o tern do wiadomości powszech­
nej, ma zaszczyt upraszać: 1) ażeby we wszystkich intere­
sach dotyczących w ogóle zarządu i porządku przewozu 
poczt na drogach żelaznych, udawano się do departamentu 
pocztowego; 2) ażeby co do informacij dotyczących prze­
wozu korespondencji w. wagonach pocztowych na którejkol­
wiek z sekcij linij dróg żelaznych, udawano się do zawia­
dującego sekcją właściwą; ażeby co do informacij dotyczą­
cych właściwie przyjmowania korespondencji na stacjach 
dróg żelaznych, udawano się do zawiadujących miejscowemi 
urzędami pocztowemi. (Gon. (Jrzęd.j.

----------i.MMwasegaaw—    —

Dyrektor zarządu centralnego dochoduio z akcyzy w 
Królestwie Polskiem. —  Ra zasadzie Najwyżej zatwierdzo­
nej na dniu 14 maja 1869 roku uchwały rady państwa o 
reorganizacji zarządu akcyznego w Królestwie Polskiem, mi­
nister skarbu wydał rozporządzenie w przedmiocie zapro­
wadzenia z dniem 1-szym lipca roku bieżącego zarządu 
akcyznego warszawskiego, z oddaniem pod jego zawiadywa­
nie gubernij warszawskiej i siedleckiej, i z uorganizowa- 
niem w tym zarządzie, także z dniem 1-szym lipca r. b., 
sześciu zarządów okręgowych. Zawiadywanie zarządem 
akcyznym warszawskim powierzone zostało dyrektorowi za­
rządu centralnego dochodów z akcyzy w Królestwie Pol­
skiem, skutkiem czego, z rozporządzenia tegoż dyrektora, 
uorganizowane zostały okręgi akcyzne: pierwszy i drugi w 
w mieście Warszawie, trzeci w mieście Włocławsku, czwar­
ty w mieście Siedlcu, piąty w mieście Łukowie i szósty w 
mieście Białe. Do składu tych okręgów weszły byłe rewiry 
akcyzne': W  gubernji warszawskiej: do I-go okręgu—
pierwszy, drugi, tęzeci, czwarty, siódmy, dziewiętnasty, 
dwudziesty i dwudziesty pierwszy; do Ii-go  okręgu — pią­
ty, szósty, ósmy, dziewiąty, dziesiąty, jedenasty i dwunasty; 
do I ii-g o  okręgu —  trzynasty, czternasty, piętnasty, sze­
snasty, siedmnasty i ośmnasty. TE gubernji siedleckiej, do 
IV-go okręgu— pierwszy, drugi, trzeci i czwarty; do V-go 
okręgu — szósty, siódmy, ósmy, dziewiąty i dwunasty; do 
Y l-go okręgu — piąty, dziesiąty, jedenasty, trzynasty i 
czternasty. Zarządy wszystkich sześciu wyż wyszczególnio­
nych okręgów zostały już otwarte.

Zarząd Szkoły Głównej W arszaw skie j —  wzywa ni- 
niejszem byłych studentów Szkoły Głównej, którzy stopnie 
naukowe w tejże Szkole otrzymali, lecz dyplomów dotąd nie 
wyjęli, aby po odbiór tychże w jak najkrótszym czasie do 
Kancelarji Szkoły Głównej zgłosili się.

Rząd Gubernjalny Warszawski. — W  powiecie Łowi­
ckim, we wsi Strugenicaęh okazała się na bydle zaraza księ- 
gosuszowa, o czem podając do wiadomości powszechnej 
Rząd Gubernjalny nadmienia, że ze strony Władz przedsię- 
więte zostały właściwe środki dla zapobieżenia rozszerzeniu 
się tej zarazy'.

W  rozkazie Warszawskiego Ober - Policmajstra do 
Policji Wykonawczej za Nr. 192 wydanym, zamieszczo­
no : W  dalszym ciągu rozkazu mego z d. 2 9 czerwca (11 li­
pca) r. b. za Nr. 180, polecam komisarzom policji wyko­
nawczej : 1) Jeżeli cudzoziemcy przybywający do Warsza­
wy, za paszportami swoich rządów, mają zamiar pozostawać 
tu czas niejaki, dłużej jednak jak 24 godzin, to paszporta 
tych cudzoziemców, nadesłać do wydziału 3-go paszporto­
wego w Zarządu Policji, dla zachowania do czasu zapotrze­
bowania onych i zapisania do kontrol o takich cudzoziem­
cach prowadzonych. 2) Jeżeli zaś który z cudzoziemców 
tej kategorji, przejeżdża tylko przez Warszawę i objawi za­
miar zabawić tu kilka godzin i w ogóle nie dłużej nad jedną 
dobę, to o osobach tych, dostarczać również do wspo- 
mnionego wydziału, dla wpisania do kontrol, wykazy z wy­
szczególnieniem: imienia i nazwiska cudzoziemca, stanu,
kraju, za paszportem którego przybył, terminu, oraz dnia, 
miesiąca i roku wydania on ego, ambasady, misji lub konsu­
latu naszego, które poświadczyły paszport na przejazd przez

tutejszy lub do tegoż, miejsca zamieszkania, w Warszawie i  
dokąd wyjechał; nakoniec 3) jeśli kto z cudzoziemców 
przybędzie do Warszawy za paszportem swego rządu, nie 
poświadczonym przez'naszą ambasadę, misję lub konsulat,, 
na przejazd przez kraj tutejszy, lub do tegoż Poświadczy 
zamiar natychmiast lub w ciągu doby udać się w dalszą po­
dróż, to paszportu jego w żadnym razie na wyjazd ztąd nie 
wizować, lecz nadesłać- takowy do wyżej rzeczonego wydzia­
łu paszportowego, dla wydania nowego paszportu, który w 
tymże wydziale wygotowywany być winien.

Droga żelazna Warszawsko- Wiedeńska. — Podaje do» 
wiadomości publicznej, że z dniem 8 (2 0 )  Lipca r.b. zapro­
wadzony został bezpośredni przewóz towarów pomiędzy 
Warszawą i Granicą a wszystkiemi Stacjami drogi Wscho­
dniej Austrjackiej, mianowicie: w Węgrzech ze Stacjami: 
Presburg, Gran-Nana, Waitzen, Palota, Pest, Steinbruch, 
Czegled, Szegedin i Temesvar; a w Czechach ze Stacjami: 
Olmiitz, Bodenbach, Aussig, Lobositz, Kralup, Praga, Par- 
dubitz, Bóhrn, Trubau i Hohenstadt. Taryfy w powyższej 
komunikacji obowiązujące' mogą być nabyte w biurach eks­
pedycyjnych Stacji Warszawa i Granica po kopiejek 15 za 
egzemplarz.

DZIAŁ M E  URZĘDOWY

W arszawa, 
dnia 14 (26) Lipca.

Według doniesień dzienników paryzkich, 
senatowi francuzkiemu, zaraz na pierwszem 
jego posiedzeniu, w przyszły poniedziałek, ma 
być złożony, wypracowany przez gabinet pro­
jekt uchwały dotyczącej zapowiedzianych ode­
zwą z 12 lipca reform, tak, że senat na temże 
posiedzeniu będzie mógł wybrać komisję do 
roztrząśnięcia tego projektu i zdania z niego 
sprawy. Ponieważ podług obliczeń dzienni­
ków, prace tej komisji zajmą około tygodnia 
czasu, a rozprawy w senacie około 6 dni, za­
tem uchwała senatu, zatwierdzona przez cesa­
rza, będzie mogła być ogłoszona w dniu jego 
imienin, to jest 3 (15) sierpnia. Mylmy była 
też, jak  zapewniają, wieść, że członkowie se­
natu będą stawiali opór liberalnym ustępstwom 
cesarza; niewątpliwia spełnią oni jego życze­
nie bez żadnych przeszkód, przeciwnie, coraz 
jawniej okazuje się pomiędzy nimi żądanie 
reorganizacji senatu w duchu liberalnym.

Prace delegacji w Austrji nie będą mogły 
być ukończone przed końcem sierpnia, a z te­
go powodu posiedzenia sejmów prowincjonal­
nych zostaną otwarte pomiędzy 9-ym a 20-ym 
września. Przedtem w Czechach odbędą się 
wybory do sejmu na miejsce deputowanych,
którzy w roku zeszłym złożyli mandaty. Rząd,
który pierwiastkowo zamierzał zupełnie nie 
wpływać na wybory, następnie zmienił zdanie 
i namiestnik za pomocą tajnego okólnika pole­
cił miejscowym władzom, aby starały się żeby 
na nowych posłów wybrane zostały osoby 
posiadające wpływ, choćby należące do opo­
zycji narodowej, ale nie zobowiązane przeszło- 
roczną deklaracją deputowanych, którzy skła­
dali mandaty. Taktyka ta jednak została 
wykryta i dzienniki czeskie osłabiły jej do­
niosłość, ogłosiwszy w swych szpaltach treść 
wspomnionego okólnika, datowanego 4-go lip­
ca.— Biskup Rudigier, jak się ostatecznie oka-
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żuje, przyjął udzielone mu przez cesarza uła­
skawienie i podziękował zanie za pomocą listu 
do cesarza. Mylną była wieść, jakoby do tego 
ułaskawienia skłoniły cesarza dawne osobiste 
stosunki z tym  biskupem, gdyż takich stosun­
ków wcale nie było. Cesarz chciał jedynie 
w ten sposób utorować porozumienie z dworem 
rzymskim, który jednak, jak  słychać, zamierza 
wynieść biskupa Rudigiera na godność kardy­
nała. W  obec takiego usposobienia stolicy apo­
stolskiej, nie można się dziwić, że podróż arcy­
biskupa Rauschera do Rzymu została odłożona 
do dalszego czasu.

W edług ostatnich wiadomości z Konstanty­
nopola, Porta zaniechała zamiaru starania się 
u mocarstw europejskich o zniesienie kapitu- 
lacij. Dzienniki paryzkie pochwalają to po­
stanowienie, dodając, że Porta powinna wprzód 
zaprowadzić w swej administracji i sądowni­
ctwie takie reformy, któreby nadawały cu­
dzoziemcom rękojmje zawarte w kapitulacjach 
i tym  sposobem uczyniły te ostatnie zbytecz- 
nemi.

Stosunki pomiędzy Turcją a Grecją, są jak  
liajprzyj aźniejsze. Poseł turecki aj- Atenach 
na wyraźne polecenie sułtana udał się do Kor- 
żu, aby być obecnym przy uroczystości chrztu 
św. następcy tronu greckiego. Rząd grecki 
zniósł wszędzie legacje z wyjątkiem Konstan­
tynopola. Do utrwalenia przychylnych stosun­
ków pomiędzy dwoma mocarstwami, przyczy­
niło się znacznie, zmniejszenie armji czynnej i 
rozbrojenie statków wojennych w Grecji, wpra­
wdzie spowodowane względami finansowemi.

Stan wewnętrzny w Hiszpanji musi być bar­
dzo groźny, kiedy gabinet tamtejszy zamierzył 
przywrócić prawo o bezpieczeństwie publicz- 
nem z 1821 r. Postanowienie to ma być wy­
mierzone tak przeciw republikanom agitują­
cym na południu, j a k  i przeciw k a r l i s to m  wy­
stępującym na północy; wieść jednak o prze 
dostaniu się Don Carlosa do Hiszpanji była 
przedwczesna, gdyż infant ten do ostatniej 
chwili bawił w Fontainebleau.

Kompromis ułożony pomiędzy p. Gladstone 
a lordem Cairns, w przedmiocie bilu znoszą­
cego kościół panujący w Irlandji, przyjęty przez 
izbę lordow, następnie został przyjęty i przez 
izbę gmin, w skutku czego sprawa ta  w parla­
mencie ostatecznie już została załatwiona, co 
będzie stanowiło ważną epokę w historji Anglji.

Fenieni w Stanach Zjednoczonych usiłują 
wciągnąć rząd tam tejszy w nowe zawikłania 
z rządem wielko-brytańskim, i udawali się do 
ministrów w W ashingtonie, aby ci upomnieli 
się o uwolnienie więzionych w Angli fenienów. 
Ministrowie skarbu i m arynarki obiecali po­
pierać to żądanie, ale minister sprawiedliwo­
ści udzielił fenienom odmowną odpowiedź.

Vf iadomosci telegraficzne
* Wiedeń, 23 (11) lipca. Komisja budżetowa dele­

gacji rady państwa przyjęła bez zmian budżet mi­
nisterstwa spraw zagranicznych i wydatki sekretne; 
przeciwnie zaś odrzuciła ona zaproponowane zmniej­
szenie dodatku do płacy ambasadora w Paryżu, 
oraz wniosek co do utrzymania posady ambasadora 
w Rzymie i posad posłów przy mniejszych dworach 
europejskich, tudzież wniosek co do nieznoszenia 
posad posłów w państwach należących do związku 
połnocno-niemieckiego. W  końcu komisja przyjęła 
wniosek w przedmiocie niezwijania poselstwa* w 
miastach hanzeatyckich, w Oldenburgu i w B run- 
świku. ( Wolffs T. B.J.

'K ruków , 24 (12) lipca. P rzed klasztorem kar- 
nrelnek, z ktorego komisja sądowa uwolniła 21-go 
b. m. : nkonnicę, którą więziono tam przez całych 20 
lat, nnały miejsce zeszłej nocy nadużycia; furta zo­
stała wysadzoną i szyby u okien potłuczono; silne 
patrole rozproszyły wichrzycieli. (Tamże).

* Parjż, 23 (11) lipca. Ajencja Havas donosi: Nie 
potwierdza się pogłoska, jakoby pretendent Don 
Carlos udał się do Hiszpanji. Don Carlos znajduje 
się obecnie w Fontainebleau. (Tamże).

* Paryż, 24 (12) lipca. Cesarz uda się 12-go sier­
pnia do Chalons. (Tamże).

Florencja, 23 (11) lipca. (Jorrespondance italienne 
oświadcza, że całkiem bezzasadną jest pogłoska, ja ­
koby pomiędzy rządem włoskim i byłym królem 
neapolitańskim Franciszkiem zawarta została umo­
wa zagwarantowana przez Francję, z mocy której 
były kroi miał zrzec się, za wynagrodzeniem zapo- 
mocą renty rocznej, swych pretensij opartych na 
prawach prywatnych. (Tamże).

Florencja, 23 (11) lipca. Dziennik urzędowy o- 
głasza sprawozdanie komisji śledczej parlam entar­
nej, w ktorem powiedziano, że nie znaleziono żad­
nego dowodu udziału nielegalnego któregokolwiek 
z deputowanych w administracji tabacznej. (Tamże).

Madryt, 23 (11) lipca. Powiadają, że z powodu 
ciągłych rozruchów na prowincji, ministerstwo po­
stanowiło zastosować z niejakiemi zmianami prawo 
z r. 1821 o bezpieczeństwie publicznem. Minister 
Echegaray udał się dziś do zamku L a Granja, dla 
uzyskania zezwolenia rejenta na ten środek. (Tam­
że).

Madryt, 24 (12) lipca. Gazeta urzędowa ogła­
sza dekret rejenta, przywracający moc obowiązują­
cą prawu z r. 1821 o bezpieczeństwie publicznem.— 
Burzenie się umysłów, wywołane w prowincjach 
pogłoskami o rychłem powstaniu karlistowskicin, 
zmniejsza się. (Tamże).

Bukareszt, 23̂  (11) lipca. M inister robót publi­
cznych dokonał inspekcję rozmaitych robót przy 
budowie dróg żelaznych rumuńskich i przekonał 
się, że większa część linij będzie mogła być w tym 
jeszcze roku oddaną do użytku publicznego. (Tam­
że).

* Kopenhaga, 22 (10) lipca. Rodzina królewska 
wyjechała dziś do Malmoe, zkąd uda się do Sztok­
holmu. (Tamże).

* Lizbona, 22 (10) lipca. Z Rio-Janeiro donoszą 
pod datą 29-go czerwca ze źródła brazylijskiego, że 
wszystkie pozycje prezydenta Lopeza obsaczone 
zostały przez sprzymierzeńców. (Tamże).

* Drezno, 24 (12) lipca. Dresd. Journal zaprzecza 
wiadomościom podanym przez gazety o zamiarze 
jakoby uorganizowania nowego pułku saskiego hu­
zarów i zwiększenia artylerji we wszystkich korpu­
sach armji związku północno-niemieckiego. (Tamże).

* L o n d y n , 2 2  (1 0 )  lipca. Na dzisiejszem posiedze­
niu izby lordów, hr. Granville zaproponował przy­
stąpić w dalszym ciągu do rozpraw nad bilem do­
tyczącym kościoła irlandzkiego i przyrzekł wdanie 
się pojednawcze ze strony rządu. Lord Cairns wy­
jaśnił kompromis który ułożył z hr. Granville i któ­
ry  został w głównych punktach przyjęty przez całe 
ministerstwo, wraz z pierwiastkową datą co do po­
zbawienia kościoła anglikańskiego w Irlandji cha­
rakteru paującego i co do tak zwanych nadań 
królewskich w hrabstwie Ulster. Arcybiskup kan- 
terburyjski przemawia za utrzymaniem obu tych po­
prawek. Carnarvon, Salisbury i Russell oświadcza­
ją  się na korzyść kompromisu. W  końcu rozpraw, 
przyjęty został wniosek co do głosowania w przed­
miocie kompromisu ułożonego pomiędzy lordami 
Granville m i Cairns’em. W  ten sposób usunięte zo­
stało groźne przesilenie. (Tamże).

' * Londyn, 23 (U ) lipca. Na dzisiejszem posiedze­
niu izby gmin, Gladstone zaproponował przyjęcie 
kompromisu zawartego z izbą lordów w kwestji bi­
lu dotyczącego kościoła irlandzkiego. Po przemó­
wieniu sir Roundel Palm er’a i Disraelego za przy­

jęciem, takowe przyszło do skutku bez głosowania 
imiennego. (Tamże).

* Londyn, 23 (11) lipca. Ze strony kompetentnej 
zapewniają, że całkiem bezzasadną jest pogłoska 
puszczona z W iednia, jakoby wice-król Egiptu za­
w arł z domem Oppenheima umowę w przedmiocie 
pożyczki 60-u miljonów. (Tamże).

* A1 owy-Jork, 21 (9) lipca. Z Pekinu donoszą, że 
w_ Soochow ie i w innych miastach położonych nad 
wielkim kanałem, obawiają się wybuchu nowe o-o 
powstania. Zapewniają, że wykryto sprzysiężenie 
mające na celu opanowanie znienacka miast Soo­
chow, Huchow, Hoteghow i Szangai. W H ankow’ie 
atakowano kilku cudzoziemców, w tej liczbie kon­
sula angielskiego. — Z Japonji donoszą, że mikado 
zamierza opuścić Yeddo, ażeby nie przyjmować u- 
roczyście księcia edymburgskiego. (Cor. Hav. 
B ul).

* Waszyngton, 22 (10) lipca. Przewódcy fenje- 
nów byli na posłuchaniu u ministrów; minister skar­
bu Bout well i minister m arynarki Robeson przy­
rzekli wstawić się za uwolnieniem fenjenów areszto­
wanych w Anglji. Przeciwnie, minister sprawiedli­
wości H oare odmowił wszelkiego podobnego oświad­
czenia. ( Wolfie T. B ) .

* ( K r o n i k a  k o ś c i e l n a ) .  Odpust świętego 
W incentego a Paulo, odprawianym był z kolei w 
zeszły czwartek w kaplicy instytutu św. Kazimierza 
na 1 amce. W zeszły piątek oktawa odpustu Matki 
Bozkiej Szkaplerznej, konkludowaną była w ko­
ściołach: Narodzenia Najświętszej M arji Panny na 
Lesznie, Panny M arji na Nowem-Mieście, i św. Jó ­
zefa Oblubieńca na Krakowskiem-Przedmieś™,, 
cześć św. M arji M agdaleny miało miejsce nabóżeń! 
stwo odpustowe w kościele św. Jacka na ulicy F re ­
ta, jakie również odprawiane było wczoraj w ko­
ściele św. Anny na Krakowskiem -Przedm ieściu.__
W  kaplicy archikonfraternji literackiej przy koście­
le katedralnym i metropolitalnym św. Jana, podczas 
wotywy odprawianej przez ks. Kucharskiego, chór 
miejscowy odśpiewał mszę Lesia, na Podniesienie 
duet Moniuszki na sopran i alt. Następnie w tymże 
kościele sumę celebrował ks. kanonik Dziaszkowski, 
kazanie miał ks. Skrzypkow ski; artyści i chóry in­
stytutu muzycznego, przy współudziale artystów o- 
pery, pod kieiunkiem profesora Rożnieckiego wy­
konali mszę Mozarta C major, na graduale“,Volat 
avis Kychtera, na ofertorium chor jMendelsohna.

* (t J- H i g n e t ) .  Dziś o godzinie 6-ej z rana, 
zakończył doczesne życie, po długiej chorobie, w (50 
roku życia, w Sielcach pod Warszawą, starszy cen­
zor, naczelnik sekcji dziennikarskiej w kancelarji 
Namiestnika Królestwa Polskiego, radca stanu Ju - 
ljusz Hignet.

* ( K u r j e r e k  mi e j s k i ) .  Zdaje się, że ubodzy 
wyznania augsburgskiego, maja szczególne wzglę­
dy u niestałej aury warszawskiej, albowiem pomi­
mo fatalnej soboty i chmurnego od poranku nieba 
loterja urządzona na ich korzyść w ogrodzie saskim’ 
przyszła do skutku onegdajszego wieczoru a co" naj­
ważniejsza, zgromadziła liczne zastępy publiczno­
ścią tak, że ogólna jej cyfra około 10,000 n ieb y ła  
mniejszą od tej, jaka się zebrała na loterji fantowej 
urządzonej tamże przez warszawskie towarzystwo do­
broczynności. Bilety na loterję kupowano dość chę­
tnie a fortuna tym razem nie miała zawiązanych 
oczu -tak przynajmniej pomyśleliśmy, widząc jak  
czterech młodych lecz już „zahartowanych” ludzi 
wygrało na cztery bileta, dwie flaszki wódki mie- 
tówki Nr. 8 i dwie butelki „veuve Cliquot”, które to 
tanty zaraz na miejscu skonsumowane przez nich zo­
stały. 1 rawda że za to, pewna młodziuchńa panien­
ka, _ wygrała angielskie szory na konia, a jakaś 
l>am ńiłoda i urodziwa, parę pantofli, któro z mina 
potulną ofiarowała zaraz mężowi... Rozumie si -, że 
orkiestra Bilsego i wojskowe kapele, przygrywały 
podczas zabawy a ognie sztuczne zakończające ją, 
powiodły się świetnie, napełniając ogród hukiem i 
blaskiem. Ostatnim fragmentem tej loterji, było 
oświetlenie wodotrysku ogniami bengalskiemi wśród 
których woda spadająca kroplami zamieniła sie w 
deszcz z brylantów, topazów, rubinów i szafirów— 
rozumie się, imitowanych tylko, gdyż nikt sie nie 
rzucał na te niknące klejnoty !

—■ Po takiej pięknej sobocie, nastąpiła piękniej­
sza jeszcze niedziela! Od rana już, słońce zajaśnia­
ło wspaniale a w powietrzu panował prawdziwy 
upal letni.  ̂ Niepotrzebujemy mówić, że warszawia­
nie wszelkiego stanu, pici i wieku, powitali z rado­
ścią ten „pierwszy dzień szczęścia”, choć nie przez 
Aubera kreowany, i tłumnie rzucili się do uży­
wania spacerów i rozlicznych przyjemności pogody. 
Jakoż, przechadzali się tłumnie po ogrodzie saskim 
tym cierpliwym powierniku tylu tajemnic serdecz­
nych lub matrimonjalnych nawet intencij.... tym 
opiekunowie dzieci pozbawionych „dobrych” (bones) 
nadzorczyń—przechadzali się po skwerach, nowym 
moście i ochronnym wale pragskim, dla przypatrze­
nia się spienionym przez Jakubówke falom wiślanym; 
na Saka kępę jednak, właśnie z powodu tak wiel­
kiego przyboru wody, nie spieszono się wiele. Za 
to wiele osob statkami, powozami, pieszo a nawet i 
nago... (pływacy) udało się do Bielan lub Kaskady.

l a k  było do południa—które zazwyczaj odkreśla 
stanowczo i to rażącym kolorem, jednę od drugiej 
połowę każdego dnia niedzielnego w Warszawie. 
Po obiedzie ruch świąteczny na dobre się roz­
począł—spacery jednak skierowały się już w prze­
ciwną stronę i cała massa publiczności udała się w 
kierunku ujazdowskiej alei — która i do szwajcar­
skiej doliny i do ogrodu botanicznego i do łazien­
kowskiego parku, a w potrzebie i dalej jeszcze: do 
Mokotowa, Wterzbna, Natolina i W lllanowa, zaró­
wno> wskazuje drogę! Mnóstwo osób napełniło ogród 
Doliny, gdzie koncerta orkiestry Bilsego przy ka- 
żdym dniu pogodnym gromadzą tłumy słuchaczy — 
a cóż dopiero, gdy do pogody przyłączy sie niedzie­
la! W ielu z tamtąd lub wprost z miasta, pociągnęło 
później ku łazienkowskiemu parkowi, gdzie w amfi-
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teatrze „na wyspie”, dawano pierwszy raz w tegoro- i 
cznem lecie przedstawienie złożone z operetki i di- t 
vertisementu tancerskiego. Już to, ten łazienkowski i 
amfiteatr, posiada magnetyczny siłę do przyciąga- t 
nia widzów, gdyż nawet stare, zużyte już odpadki < 
z repertoaru, tam przedstawione, gromadzą licznych i 
wielbicieli. Ależ bo trzeba przyznać, że na tej Kali- > 
psowej wyspie, czarodziejce otoczonej wonią, zie- 1 
lonością i wodą a nakrytej czystem nieba sklepie- > 
niem—wszystko się uroczo wydaje, szczególniej zaś ) 
taniec, w którym zwyczajne, ziemskie baletniczki za- > 
/nieniają się w jakieś Nimfy, Najady, Rusałki czy 1 
Willidy, o cudnych kształtach i ognistych spojrze­
niach, odbitych w wód przezroczy. Drobny ale to ' 
drobniuchny i krótko trwały deszczyk, popruszył 
teatrującą, spacerującą i koncertującą wczoraj pu- ] 
blikę, oprócz w Alkazarze, gdzie rozciągnięte po 
nad widzami opiekuńcze płótno, chroni ich od łez 
niebieskich. A było tłumnie i w Alcazarze wczoraj, 1 
gdzie oprócz dwóch komedyjek, dawano operetkę 
Offenbacha „Państwo Denis” znaną na scenie tutej- • 
szej. Słyszeliśmy też wczoraj _ śpiew _ gościnnie tam 
występującego, pana czy pani Fredi. Osoba ta, w 
męzkim ubiorze, o niewieścich kształtach, z głosem 
którego brzmienie do obojej płci zarówno się nada­
je, śpiewała podczas przedstawienia offenbachow- 
skiej operetki, jakąś włoską arję którą na żądanie 
małoletniej części widzów, bisować acz niechętnie 
musiała.

— Myliłby się jednak ktoby sądził że sukcesa 
jakie miały wszystkie bliższe i odleglejsze miejsca 
widowisk i spacerów przeszkodziły publiczności 
zgromadzić się tłumnie w Eldorado. Lagy i Lea, 
podniosły wartość i jaskrawość przedstawień w 
tym zakładzie a takie wybornie komiczne fragmen- 
ta jak: „La belle Helene” „Le Retour d’Ulysse” 
„Mylord et Danseuse”, gromadzą coraz liczniejsze 
tłumy czułych uszów i ciekawych oczu.. Doprawdy, 
browar pana Schillego powinien wznieść pomnik z 
kufelków dla pełnych werwy artystek w Eldorado, 
które ściągając tam tak licznych gości, przyczynia­
ją  się, acz pośrednio tylko, do ściągania wybornego 
bawara jego wyrobu! Dziś w Eldorado przedstawie­
nie na benefis panny Lagy, w którem przyjmie u- 
dział przybyła z Paryża śpiewaczka p. Walber-Ber- 
tin. Zupełnie nowy program ułożono na to przed­
stawienie.

— W  teatrze Rozmaitości, którym obecnie tak 
rzadko się posługują — dawano wczoraj, pomiędzy 
dwoma dawnemi, nową sztuczkę, p. t. „Pani i Pan 
Robinsohn.” Jest to wodewil jedno-aktowy, w któ­
rym ani treści, ani dowcipu, ani zdrowego sensu 
nie ma. Całą jego zasługą, że dał publiczności spo­
sobność zobaczenia na scenie tak wybornej jak  pani 
Bakałowicz artystki, która najprzód w malowni­
czym i nader ponętnym negliżu kąpielowym (mor­
skim), a potem w prześlicznym, pełnym gustu ko- 
stjumie, występuje. Pani Bakałowicz, jak również 
towarzyszący jej na tej „bezładnej wyspie p. Ta­
tarkiewicz, śpiewają mnóstwo śpiewek, grają wy­
bornie choć nic do grania nie mają, a wreszcie jedzą 
pasztet, piją szampana i mają się pobrać — lecz gdy 
już na ląd stały powrócą!..

— Ale! ledwie że nie zapomnieliśmy dodać jesz­
cze, że „Prado” za rogatką wolską, nie mogąc zesz­
łej niedzieli pogodzić ognia z wodą z przyczyny 
deszczu, nie spaliło fajerwerków, wczoraj za to wy­
konało cały swój tak obfity program, który „Kurjer 
Świąteczny” ogłosił był tydzień temu w rymowanej 
formie.

— W  zeszły piątek, jako w dniu imienin Apoli­
narego Kątskiego, założyciela i dyrektora instytutu 
muzycznego, grono profesorów, oraz dawnych i te­
raźniejszych uczniów i uczennic tegoż instytutu, z 
których pierwsi już dziś dobili się artystycznego 
wzięcia — składało solenizantowi serdeczne życze­
nia.—Oddaleni od Warszawy dawni uczniowie, nie 
mogąc osobiście powinszować zasłużonemu przewo­
dnikowi swemu, przesłali mu życzenia telegrafem.

* ( S p a c e r y  k o l e j ą  ż e l a z n ą ) .  Publika nasza, 
wytrzymana jakby kwarantanną ciągłemi prawie deszcza­
mi, pod względem spacerowych wycieczek, chciała sobie 
wczoraj wynagrodzić doznane ze strony kapryśnej aury za- 
wody. tylko bowiem, że zapełniła wszystkie spacerowe
imejsca w pośród wałów miasta i za wałami, ale nawet do­
starczyła największy w tym roku kontyngens spacerowiczów 
kolei żelaznej, która do Skierniewic i stacij pośrednich wy­
prawiła wczoraj 612 osób. ^

* ( T y d z i e ń  h a nd l owy) .  Dnia 12 (24) lipca. —
Zagraniczne targi pozostając pod wpływem pięknego po­
wietrza widoków na pomyślne zbiory rozwinęły słabe tylko 
czynności w ubiegłym tygodniu. Ceny pszenicy na targu 
londyńskim z początku tygodnia nie mogły się utrzymać ob­

niżywszy się o 1 szyi., i przez cały tydzień ceny słabo się 
trzymały. Dalsze obniżenie ceny żyta w Berlinie wynosi 
na miejscu o 4 talary, na dostawę późniejszą o 2 '/2 tal. Na 
targu gdańskim, tak pszenica jak i żyto w ubiegłym tygo­
dniu były zaniedbane i przy ogólnym braku chęci kupna, 
pszenica zaledwie na zeszłotygodniowych cenach się utrzy­
mała, gdy na żyto w drugiej połowie tygodnia przy wię­
kszych żądaniach ceny się poprawiły. Ceny rzepaku pozo­
stają również przy słabej chęci kupna pod naciskiem. Psze­
nica. Dowozy małe. Z dawniejszych zapasów zakupywano 
na spożycie miejscowe. Ceny niezmienione. Płacono za 
lepsze gatunki od rs. 8 k. 25 — rs. 8 k. 40, za średnie rs.
7 kop. 9 5 — rs. 8 k. 10, za poślednie rs. 7 k. 2 7 ‘/ 3 — 
rs. 7 k. 50. Z partji 1,000 korcy wynoszącej sprzedano 
200 korcy do Cesarstwa, a 800 korcy nabył jeden z ku­
pców tutejszych na wysyłkę za granicę.po cenie rs. 7 k. 27 j2. 
Żyto dowozy szczupłe. Do Cesarstwa nic nie kupiono. Naby­
wano na spożycie miejscowe przy podwyżce cen o 7 0 — 80 
kop. W piątek przybyło kilkadziesiąt korcy żyta świeżego 
wilgotnego, które nabyto na miarę po rs. 4 k. 80 za korzec. 
Jęczmienia zapasy wyczerpane. Trzysta korcy dwurzędo­
wego przvbyle w piątek sprzedano po rs. 4 k. 20. Owies 
dowozy średnie. Za stary płacono od rs. 3 k. 6 0 — rs. 3 
k . 90, za świeży zaś rs. 3 k. 45. Groch. Przez cały ty­
dzień nie było dowozów przy zupełnem wyczerpaniu zapa­
sów. W  ostatnim dopiero dniu przybyło wodą kilka ma­
łych partij grochu polnego, które sprzedano po rs. 4 k. 50 
— rs. 5 k. 55. Grochu cukrowego nie było na targu. Rze­
pak zimowy płacono w tym tygodniu po rs. 8 k. 7 0 — rs. 9 
k. 30, letni zaś rs. 7 wszystko na dostawę późniejszą. Mą- 
kę płacono o kop. 50 wyżej za worek (worek mąki ma 5 pud.) 
czyli 10 k. za pud. Okowity ceny mocno się trzymają, 
fluktuacje wywołane są zwiększeniem lub zmniejszeniem się 
dowozów, cena jednak przecięciowa rs. 1 k. 15 — rs. 1 k.
18 za garniec. Cukier. W  produkcie tym obroty bardzo
słabe, ograniczające się na potrzeby miejscowe. Ceny sku­
tkiem tego pod naciskiem. Płacono za Hermanów rs. 4 k. 
15 */2. Za Oryszew, Łyszkowice, Dobrzelin i Majerhoff po 
rs. 4 k. 05 — 07 '/2; za Elżbietów, Leonów i Konstancją po 
rs. 4 k. 02 — 05. Za Leśmierz, Częstocice i Rytwiany
po rs. 3 k. 9 7 '/2. Za mączkę płacono wedle gatunku i do­
broci rs. 3 k. 90— rs. 3 k. 9 5. Na niekorzystne usposobie­
nie w tym produkcie oddziaływało w ubiegłym tygodniu za­
chwianie się jednego z znacznych komisantów cukru, który 
towar wysyłał do Cesarstwa. Loj. W skutek raportu z Pe­
tersburga i Ekaterynosławia donoszących o podnoszeniu się 
cen tamże, komisjonerowie tutejsi żądają rs. 6 za pud, o 
ile słyszeliśmy chcą płacić po rs. 5 k. 85. (Gaz. Hand.)

* ( Wi a d o mo ś c i  g o s p o d a r s k i e . — We ł n a ) .  — Po­
dług korespondencji z m. lipca z Brestja (powiat włocławski 
gub. warszawska) do Gaz. Roi., oziminy w tamtejszych o- 
kolicach nie zupełnie dopisały w tym roku, szczególniej 
pszenica w niektórych miejscach nędzna, zaś na polach gó­
rzystych zupełniechybiła; czy przyczyną tego jest susza zaraz 
po zasiewach, czy też wiosenne przymrozki, zdania pod tym 
względem są podzielone. Żyta są nie złe, wyrosłe w sło­
mę, a kłos pełny i nabity, obiecuje że i plon takowego po­
winien być dobry. Grochy, owsy a nawet i jęczmiona do­
brze stoją, sprzyjająca pora dla Hich przyczyniła się wiele 
do tego, od czterech bowiem tygodni przepadują tam de­
szcze, które przeszkodziły nawet przy zbiorze koniczyny, i 
nie małe straty wyrządziły w rozpoczętem już sianożęciu. 
Kartofle zanoszą się być dobre, gdyby tylko przy kwitnię­
ciu i zawiązywaniu nie spadla na nie jaka choroba. Zboże 
doszło do ceny dosyć wygórowanej, lecz mało kto ma ta­
kowe do sprzedania. Grady i burze które tak srożyły się 
w innych okolicach nie zrządziły żadnych szkód, w okolicach 
powyższych. — Zebrana wełna swoim wydatkiem jest lepszą 
jak lat innych, w przecięciu sztuka wydała po 3 funty a na­
wet i więcej, ceny jednakże są tak nizkie, że trudno aby 
dohód wyrównał latom poprzednim.

* ( C e n y  z b o ż a). Podług dostarczonyeh nam wiado- 
ści z 9 (21)  lipca r. b., przez gubernatora kieleckiego, ce­
ny zboża w gubernji kieleckiej od 15 (2 7) czerwca do 2 9 
czerwca (4 lipca) były następujące: za czetwert żyta pła­
cono przecięciowo rs. 8 kop. 2 8 y,2, owsa rs. 4 kop. 46
za pud siana kop. 32 ')), słomy kop. 28 y2.

* (W ( t r z y m a n i e  p f z e j a z d u ) .  Zpowodu rozpo­
częcia robót około urządzenia bruku w a l e i  Jerozolimskiej, 
przejazd po tejże, na przestrzeni pomiędzy ulicami Bracką 
i Kruczą, od dnia onegdajszego wstrzymany został; komu­
nikacja zaś odbywać się może przez ulice: Widok lub No­
wogrodzką.

* ( O ś w i e t l e n i e ) .  Latarnie gazowe miejskie dziś, 
jutro i pojutrze, to je s t 14 (26), 15 (27) i 16 (28) lipca 
r. b., powinny być zapalane o godzinie 8 min. 30 wieczo­
rem, a gaszone dziś o godzinie 1 2-ej w nocy, ju tro  o go­
dzinie 1-ej z rana, a pojutrze o godzinie 1-ej minut 30 z 
rana.

* ( W y p a d k i  m i e j s k i e ) .  W czasie przejazdu 
w dniu 10 (22) lipca, do pożaru, wynikłego w domu pod 
Nr. 106 6źfc, 4-ej części straży ogniowej, na skręcie z ulicy 
Granicznej na Królewską, beczka przewróciła się i tylna 
prawa oś pękła, w skutku czego trzej strażnicy: Płonezyń-

ski, Szterling i Englert, upadłszy na bruk, ulegli pokale­
czeniem : pierwszy — twarzy i nogi prawej, drugi— boku 
i uda, ostatni zaś wywichnął palec prawej ręki. Dwaj pier­
wsi, jako mocniej chorzy, odesłani zostali do szpita­
la św. Ducha, a Englert pozostawiony przy komendzie. — 
W dniu zaonegdajszym, w cyrkule Zamkowym, Leon Sos­
nowski urzędnik towarzystwa kredytowego, lat 3 7 mający, 
w domu pod Nr. 39 7 zamieszkały nagle zmarł. Sąd, dla 
wyprowadzeniaśledztwa zawiadomiony został.— W  cyrkule Ła­
zienkowskim, w domu pod Nr. 1085a, w mieszkaniu staro- 
zakonnego Abrahama Manaliesa, dystrybucję utrzymujące­
go, od świec na stole blizko okna palących się, zajęła się fi­
ranka, lecz ogień bez dalszych następstw zaraz stłumiony
został. __ W  cyrkule Nowoświetskim, robotnik Aleksander
Babik, ładując kloce drzewa na wóz, jednym z tych kloców, 
który się, obsunął, skaleczony został w plecy, lecz nieszko­
dliwie. Babik odesłany do szpitala Dzieciątka Jezus.

* ( P o d r ó ż  N a j j a ś n i e j s z y c h  P a ń s tw a ) . 
Kijewlanin donosi, że Ich Cesarskie Moście Najja­
śniejszy Pan i Najjaśniejsza Pani przyjadą, do Kijo­
wa 21-go lipca (2-go sierpnia), o godzinie 9-ej wie­
czorem. Pociąg Cesarski dojdzie do Dniepru, do 
budującego się obecnie mostu, gdzie z tego powodu 
urządza się umyślnie przystań tymczasowa, która 
zbudowana będzie w ten sposób, ażeby .mógł z je­
dnej strony dojść do niej pociąg drogi żelaznej, 
z drugiej zaś strony—przystać parostatek Aleksan­
der, przeznaczony do przewiezienia Ich Cesarskich 
Mości przez Dniepr, od nowego mostu do przystani 
podolskiej.

* ( O b ó z  p o d  K r a  s n e m - S io łem ). W  Rus. 
lnic. piszą: W obecnym roku zebrano w obozie pod 
Krasnem-Siołem daleko więcej wojsk niż w prze­
szłe dwa lata. W  obozie znajdują się: zbiorowy ba- 
taljon szkół wojskowych, 1-a i 2-a dywizja pieszej 
gwardji, fiński bataljon lejb-gwardji strzelców, in- 
strukcyjay bataljon piechoty, kompanje strzelców 
87-go nejszłockiego i 94-gojenisejskiego pułków pie­
choty, 95-y krasnojarski pułk piechoty, 37-a dywizja 
piechoty, 1 bataljon rezerwowy piechoty, własny 
Jego Cesarskiej Mości konwój, szwadron mikoła.- 
jewskiej szkoły kawalerji, 1-a dywizja kawalerji 
gwardji, cztery pułki 2-ej dywizji kawalerji gwardji, 
pół-szwadron lejb-gwardji żandarmów, 1-a i 2-ga 
brygady artylerji gwardji, trzy baterje konnej arty- 
lerji gwardji, dywizjony lejb-gwardji bateiji doń­
skiej, 22-ga i 37-ma brygada artylerji, instrukcyjne 
baterje piesze, konne i kozackie. Obóz składa śię 
razem z 47-u bataljonów, 38 ‘/2 szwadronów i 92 
dział. Mówiąc o uzbrojeniu wojsk w broń nowego 
systemu, gazeta wojskowa przypomina, że z wyjąt­
kiem siemienowskiego pułku lejb-gwardji, uzbrojo­
nego w przerobione karabiny systemu porucznika 
Baranowa i bataljonu lejb-gwardji strzelców Jego 
Cesarskiej Mości, który otrzymał karabiny wyro­
bione w Ameryce, systemu Berdana, wszystkie inne 
oddziały gwardji pieszej uzbrojone są a v  karabiny 
systemu Karle. Strzelanie z karabinów trzech po- 
mienionych systemów, nabijających się z tyłu, oka­
zało, że karabin Karle, będący przechodnim 
środkiem uzbrojenia wojsk, nie wytrzymuje poró­
wnania ani z systemem Baranowa, ani z systemem 
Berdana, i że z swojej strony karabiny Berdana 
w skutek prostego mechanizmu i łatwości strzałó w, 
przewyższają przerobione karabiny Baranowa.

* (N o w o u p o w a ż n i o n e  p i s m a ) .  Goniec 
Urzęd. donosi, że 9-go maja towarzystwo wód mine­
ralnych w Lipiecku, upoważnione zostało do wyda­
wania od 15 maja do 15 września, pod czasową na 
1869 rok redakcją prywatnego nauczyciela Wotia- 
kowa i pod cenzurą uprzedzającą, gazety pod tytu­
łem: Lipieckij Letnij Listok. Dnia 16 maja udzielone 
zostało upoważnienie pastorowi separatystycznej pa- 
rafji kolonji Hofnungsthal w gubernji chersońskięj, 
Gustawowi Bekkerowi, do wydawania w m. Odesie, 
pod jego redakcją i pod cenzurą uprzedzającą, cza­
sopisma miesięcznego w7 języku niemieckim pod ty­
tułem: Christlicher Volksbote f  ur die Evangelisch-L,u- 
tlierischen Gemeinden im Sudlichen Russland. Dnia 21 
maja udzielone zostało byłemu nauczycielowi kijow­
skiej szkoły powiatowej Aleksandrowi Czudinowo- 
wi, upoważnienie do wydawania w Kijowie, pod je­
go redakcją i pod cenzurą uprzedzającą, gazety pod 
tytułem: Kijewskij Sprawocznyj Listok, w każdy pa­
rzysty dzień miesiąca. Dnia 6 czerwca upoważniono 
Cesarskie liflandzkie towarzystwro ekonomiczne do 
wydawania w Dorpacie, pod redakcją sekretarza to­
warzystwa p. Samsona i pod cenzurą uprzedzającą, 
pisemka w języku estońskim, pod tytułem Esti Pol- 
lomees. Dnia 19 czerwca udzielono upoważnienie dy­
misjonowanemu nauczycielowi rysunków i kaligra- 
fji, Mikołajowi Josifowowi do wydawania w St. l ’e- 
tersburgu, pod jego redakcją i pod cenzurą uprze-
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dzającą, czasopisma pod tytułem: Szkoła rysowanja,
■czerczenja i czystopisanja.

Austria i Ziemie słowiańskie.
* ( 'F in a n s e  a u s t r j a c k i e .—II r .  T r a u tm a n n s -  

d o rź f .—K a r d y n a ł  E a u s c h e r . )  Wiedeń, 21 li- 
pca. Oświadczenia złożone przez p. Brestla w ko­
misji finansowej delegacji rady państwa, wywołały 
we wszystkich sferach publiczności tak złe wrażenie, 
że same nawet pisma ministerjalne, ze względu na 
swych czytelników, zalecają delegacjom jak "najści­
ślejsze roztrząśnięcie złożonego im budżetu. Z bliż­
szego zbadania projektów finansowych okazuje się, 
że od dwóch lat, t. j . od roku 1868, same tylko wy­
datki na cele ogólno - państwowe — pominąwszy 
zwiększenie budżetów wydatków dla rządów obu po­
łów m onarchji— podniosły się z 90 na 97 miljonów 

uldenów, czyli zwiększyły się o siedm miljonów, 
tóremu to stosunkowi dochody państwa nie mogą 

sprostać nawet w wypadku najpomyślniejszym. 
W szelkie przeto reklamacje, które dawały się sły­
szeć od dwóch lat co do największych ile możności 
oszczędności w wydatkach państwa, co do przywróce­
nia równowagi w finansach it. p., okazały się wszyst­
kie bez wyjątku czczemi frasesalni, dla urzeczywist­
nienia których sfery, do których to należy, nie przed­
sięwzięły zgoła nic. Pomimo to nie ulega wątpli­
wości, że i teraźniejsze delegacje przystaną bez wiel­
kiego oporu na Avszystko, co jest od nich żądanem, 
albowiem stosunok pomiędzy temi zgromadzeniami 
a osobistościami dzierżącemi władzę, jest tak dziwny, 
że pierwsze nie mogą w swym własnym interesie nic 
odmówić drugim. Wszelakoż komisja finansowa 
delegacji rady państwa zrobiła dziś słabe usiłowanie 
wykreślenia małej sumki z budżetu wydziału wojny, 
.sprzeciwiała się bowiem zatwierdzeniu zapropono­
wanej podwyżki płac dla oficerów arrnji czynnej. 
Lecz jak  skoro ministrowie Kuhn i Beust poparli 
projekt rządowy, komisja zgodziła się na podwyż­
szenie płacy oficerów do stopnia majora włącznie, 
tak, iż tylko podpułkownicy i pułkownicy muszą 
poprzestać na swej dotychczasowej płacy. Zresztą 
motywa, któremi kanclerz państwm poparł projekt 
rządowy, wywołają wśród oficerów armji niejakie 
zdziwienie. H r. Beust utrzymywał mianowicie, że 
zwiększenie płacy oficerów jest niezbędne dla tego, 
ażeby ubezwładnić wszelkie spekulacje n a  upadek 
ducha w armji. — Z P rag i donoszą, że przybył tam 
w  tycli dniach za urlopem hr. Trautmannsdorff, am­
basador austijacki w Rzymie, że zamierzał on udać 
się wkrótce do swych dóbr i że nie wróci już pra­
wdopodobnie na swe stanowisko. D otąd nie dono­
szono wcale o udzieleniu urlopu hr. Trautmannsdorf- 
f owi; tein mniej zaś mogła być mowa o odwołaniu 
go z Bzy mu; bardzo przeto być może, że wiadomość 
powyższa jest błędna.—Nie sprawdziła się wiado­
mość podana przez niektóre pisma zagraniczne, ja ­
koby kardynał Rauscher przybył do Rzymu. K ar­
dynał Rauscher nie wyjechał jeszcze dotąd do rezy­
dencji papiezkiej, i zdaje się nawet, że zaniechano 
projekt pośrednictwa pomiędzy Wiedniem i Rzymem, 
do którego to pośrednictwa miał być użyty kardy­
nał pomieniony. (Nordd. A . Z.).

* ( D e l e g a c j e .  — Se j  m y  i w y b o r y  w C z e -  
c h a c h .  — B i s k u p  R u d i g i e r .  — O b i a d  n a  
c z e ś ć  k o n g r e s u  d r ó g  ż e l a z n y c h ) .  Wiedeń, 
22 lipca. Komisje obu delegaci) rozwijają od kilku 
dni nadzwyczajną działalność, lecz pomimo to nie 
zdaje się, ażeby zgromadzenia te mogły załatwić się 
ze swą pracą przed końcem sierpnia. D la tego po­
wodu otwarcie sejmów nastąpi później niż zamie- 
rzonem było, mianowicie zgromadzenia te zwołane 
zostaną pomiędzy 9-m a 30-m września. Przedtem  
mają się odbyć w Czechach wybory dodatkowe 
w miejsce deputowanych wyszłyeh z sejmu, i agita­
cja co do tych wyborów wzmogła się znacznie w o- 
statnich czasach. Zdawało się z początku, że rząd, 
przekonawszy się  ̂o bezskuteczności wszelkiej ze 
swej strony agitacji przeciw ponownemu wyborowi 
poprzednich deputowanych, chciał nie mięszać się 
do tej kwestji i pozostawić decyzję do uznania tak 
samych wybranych, jak  i sejmu. W szelakoż zamia­
ry  rządu w tym względzie uległy widać zmianie, al­
bowiem namiestnictwo czeskie poleciło władzom 
politycznym, za pomocą okólnika sekretnego, ażeby 
dołożyły wszelkich starań dla przeprowadzenia wy­
boru takich osobistości, które nie są związane de - 
klaracją zeszłoroczną, i ażeby popierały kandyda- 
tow .bez względu na to, czy należą lub nie do opo­
zycji narodowej. Taktyka ta była nieźle obmyślana 
i byłaby może powiodła się, g j y by nie ta okoli­
czność, że pisma czeskie powzięły wiadomość o o - 
kólniku „sekretnym” i ogłosiły takowy in ex terno.
W  ten sposób unicestwiona została wszelka agitacja

przeciw wyborowi deputowanych zeszłorocznych.— 
Zamilkł nareszcie spór dziennikarski co do tego, 
czy biskup Rudigier przyjął lub odrzucił łaskę ce­
sarską, albowiem przekonano się ze źródła autenty­
cznego, że biskup ten wynurzył cesarzowi na pi­
śmie swą. wdzięczność. K apituła katedralna w Linz 
podała także monarsze adres z wynurzeniem wdzię­
czności za u łasaawienie jej pasterza. Obecnie pisma 
sprzeczają się o powody, które skłoniły cesarza do 
tak szybkiego ułaskawienia. Pod  tym względem 
zapewniają między innemi, że biskup Rudigier był 
niegdyś nauczycielem religji teraźniejszego monar­
chy, i że ten jest jedyny powód, dla którego cesarz 
nie czekał, ażeby wyrok wydany na biskupa stał 
się prawomocnym. Lecz  twierdzenie to jest bezza­
sadne, albowiem biskup Rudigier nie pozostawiał 
nigdy w bliższych stosunkach osobistych z cesarzem. 
Ułaskawienie przeto udzielone przez cesarza spo­
wodowane zostało widocznie jedynie życzeniem po­
zostawienia otworem drogi dla porozumienia się ze 
stolicą apostolską. Powiadają zresztą, że ta ostatnia 
zamierza wynieść wkrótce biskupa Rudigiera do 
godności kardynała, dla dania mu szczególnego do­
wodu zadowolenia z jego dotychczasowej postawy.— 
Na wczorajszym obiedzie danym przez ministra 
handlu na cześć kongresu dróg żelaznych, znajdo- 
wało się przeszło 350 osób zaproszonych, pomiędzy 
któremi byli także wszyscy prawic ministrowie. 
Pierwszy toast, za dom cesarski, wniesiony został 
przez radcę tajnego P oum iera , poczem minister 
handlu P lener wniósł toast na cześć monarchów 
państw reprezentowanych na tom zgromadzeniu, 
oraz na cześć miast wolnych i rządu związku szwaj­
carskiego; p. Mervissen wniósł toast za ministrów, 
kanclerz zaś państwa miał długą mowę humorysty­
czną, przerywaną często śmiechem ze strony zgro­
madzenia; przy. tej mowie hr. Beust wniósł toast.na 
cześć stałego postępu i członków kongresu dróg że­
laznych. Dzisiejsza Wiener Ztng podaje tę mowę 
w całej jej rozciągłości, zkąd okazuje się, że przy­
wiązują do niej wagę; z mowy tej zasługuje atoli na 
wzmiankę tylko to, że mówca oświadczył, że uważa, 
iż pokój nie jest bynajmniej zagrożony i że hasłem 
czasów teraźniejszych jest odmłodnienie sił narodo­
wych. Po mowie kanclerza nastąpił jeszcze cały 
szereg innych toastów, które atoli m a ją  interes je ­
dynie dla spółbiesiadników. (Nordcl. A . Z.)

Prusy i  Niemcy.
* ( Z a p r z e c z e n i e ) .  Czytamy w N/yrdd. A . Z. 

pod datą 23 lipca: Błędną i przestarzałą jest wiado­
mość podana przez Frankfurter Journal o nocie okól­
nikowej rządu pruskiego w kwestji soboru powsze­
chnego. Blisko ośm tygodni temu rozesłana została 
rzeczywiście nota okólnikowa pruska w tym przed­
miocie, lecz o nowej takiejże nocie nic wrcale nie- 
wiadomo. \\ pomienionej nocie okólnikowej rząd 
pruski oświadcza, że weźmie pod ścisłą rozwagę 
propozycje porobione przez rząd bawarski w kwe­
stji soboru, i że poda chętnie rękę do porozumienia 
się w tym względzie.

Francja.
* (L  i s t c e s a r z  a.—O k ó 1 n i k). Czytamy w Pn- 

j blic: Jeden z dzienników mówi o prywatnym liście 
i przesłanym przez cesarza do p. D u M iral z zawia- 
I domieniem o utrzymaniu odroczenia izby. Cesarz
napisał w istocie list dnia 19-go lipca wieczorem do 
wice - prezesa ciała prawodawczego, zawiada­
miając go, że dopiero po długich naradach uzna­
no powody przemawiające za nieograniczonem o- 
droczeniem za tak ważne, iż nie zmieniono już 
powziętego wprzód postanowienia. Cesarz wynurza 
przed p. D u M iral życzenie, ażeby powiedział swo­
im kolegom, ile go to kosztuje, że nie mógł przy 
tej okoliczności chwycić się środka, na który jak  się 
zdaje, liczyli. Cesarz dodaje, że ministrowie są 
przekonani o tem, iż stanowisko deputowanych, któ­
rych wybory nie zostały zatwierdzone, nie będzie 
skompromitowane przez dłuższe opóźnienie. —r Ten 
sam dziennik donosi, że minister spraw wewnętrz­
nych rozesłał do prefektów okólnik z zawiadomie­
niem, że pogłoski o rozwiązaniu izby, rozpuszczone 
przez niektóre dzienniki, pozbawione są wszelkiej 
podstawy.

(P. C h a s s e l o u p - L a u b a t )  zajmuje się bar­
dzo pilnie przygotowaniem projektu uchwały sena­
tu. Zapewniają, że już ułożył on czternaście pierw­
szych artykułów'. (L a  Fr.).

* ( P r o j e k t a  u c h w a ł  s e n a t u ) .  Czytamy w 
dzienniku Patrie pod datą 22-go lipca: „Projekta 
uchwał senatu, redakcja których powierzoną zosta­
ła, jak  xviadomo, ministrowi prezydującemu a v  ra­
dzie stanu i ministrowi sprawiedliwości, złożone zo­
staną a v  senacie w samym dniu zgromadzenia się 
tego wysokiego ciała, i na temże posiedzeniu za­

mianowana będzie komisja złożona z dziesięciu 
członkow (po dwóch członków z każdego biura) 
k tó ra  ma roztrząsnąć te projekta. Zapewniają, że 
spraAYOzdaxvcą będzie p. Delangle. Powiadają, że 
sprawozdanie będzie gotowe około 9-go sierpnia, 
a y  którym to dmu mają zacząć się niezAYłocznie roz- 
praw y ogólne. RozpraAvy te nie powinnyby potrwać 
YYięcej nad pięć lub sześć dni; co sie zaś tyczy uspo­
sobienia senatu, błędną jest wiadomość, jakoby ta­
kowe miało być a priori nieprzychylne dla proje­
któw uchwał. W  przedmiocie zaś zmian konstytu­
cyjnych, przedmiotem których ma być, j ak poAvia- 
dają senat, i które nie mogą być a v  żadnym razie 
urzeczywistnione z jednego dnia na drugi, takowe 
jak  nam wiadomo, nie zostały jeszcze na teraz pod­
niesione”.

( K s i ą ż e  Na p o l e o n ) .  Głównym celem listu 
przesłanego przez sekretarza księcia Napoleona do 
L a  Patrie jest osxviadczenie, że książę nie brał ża­
dnego udziału a y  poAyziętych niedaAYno ważnych po­
stanowieniach a y  Tuileries. „Jeżeli, poAYiada rozsą­
dnie La Patrie, książę Napoleon nigdy nie żałował 
swojego Avycofania się od spraw politycznych, w 
którem jak  sam powiada, zamknął się, powinien to 
uczynić obecnie kiedy rząd AA'stępujc na drogę li­
beralną. Przykro jest, że książę UAYaża za obowią­
zek trzymanie się zdała od działań rządu, ale naj­
lepsi jego przyjaciele wraz z nami ubolewać będą 
nad tem, że książę uiyażał za rzecz pożyteczna po­
twierdzić znowu swoje wstrzymanie się od tych dzia­
łań, a y  których niechce brać udziału, a y  c.liAvili, w 
której z nich xvyszly reformy liberalne”, (Nord).

(H r. B is  ma r k ) .  Zaled wi e stos linki AYewnę- 
trzne AYe 1 rancji zaczęły nieco się Ayyjaśniać, a już 
niektóre pisma tameczne, a v  braku ważniejszej ma- 
terji do pisania, zaczynają znoAA'u szerzyć AYiadomo- 
ści tendencyjne, dotyczące zagranicy. Tak między 
innemi pisma paryzkie podają fałszywe pogłoski, 
które szerzone były także a y  Prusach, przez sfery 
stronnicze, a y  przedmiocie udzielenia urlopu lir. Bis- 
marckoAvi. Ilecue des L)eux Mondes powiada, że hr. 
Bismarck żądał od króla AYydalenia kilku ministrów, 
lecz nie zdołał uzyskać tego i udał się z tego po­
wodu do Varzin’u, dla obmyślenia noAvych planów. 
Zaledwie zapewniać potrzeba, że wersja ta jest cał­
kiem błędna. (Nordd. A . Z.).

{ f  * c e"k r  ó 1 E  g  i p t u). Podług korespon­
denci) z i  aryża, niejaki powód do o b a A v  dał a y  tem 
mieście niespodzianie szybki powrót w ice-królaEoi- 
ptu do jego  kraju. Sfery polityczne francuzkie przy­
puszczają zapeAvne, że rozdAvojenie pomiędzy Avice- 
królem  i Portą, o którem głoszą od niejakiego cza­
su, spow'odoAYalo poAvrot lzinaela-paszy do Egiptu; 
lecz do clnvili obecnej nie ma, z Avyjatkiem groźne­
go artykułu dziennika Turquie, żadnego takiego fa­
ktu, któryby usprawiedliwiał ewentualność niebez­
piecznego zajścia pomiędzy Porta i wice-królem. 
(Nordd. A . Z.).

T u rc ja  i z ic in ia  słowiańskie.
* ( K o n s t y t u c j a  s e r  b s k a). Kwestja, za­

sługująca gdzieindziej na UAvagę, wywołała w Bel­
gradzie wielką agitację. Chodzi o skład człon- 
kÓAv skupczyny prawodaw-czej. Uchwalona kon­
stytucja wykluczyła z niej adAYokatów, urzędni- 
kÓAY, nauczycieli, profesorów i oficcrÓAY. Ofice- 
roAvie podnieśli pienvsi sztandar protestacjj. Żą­
dają oni przypuszczenia do skupczyny a y  imieniu 
inteligencji, i oświadczają gotOAvość podania się do 
dymisji i pozostawienia armji bez dowódcÓAY. Wan­
derer, podający tę Aviadomość, oświadcza jednak, że 
nie może ręczyć stanoAvczo za jej prawdziAYOŚć ale 
obstaje przytem, że konstytucja uchwalona przez 
skupczynę, nie odpowiada potrzebom naszej enoki. 
( L jU Pątr.)

* ( K o n s t y t u c j a  a y  y s p s p o r a d z k i c  h). 
Depesza z Konstantynopola z d. 20-go lipca donosi, 
że konstytucja ustanoAviona dla wysp sporadzkich 
ma być Avkrotce ogłoszoną, i że Ahmed-pasza o- 
trzymał a v  tym Ayzględzie stosowne rozkazy. Kon­
stytucja ta bardzo liberalna, zawiera a v  sobie Avszyst- 
kie ulepszenia, żądane przez ludność. (La  Patr.)

Hiszpanja.
* ( J e n e r a ł  P r i m ) .  Donoszą o blizkiej podróży 

jenerała P rim a do Vichy, z czegoby AYnosić można 
o odwróceniu od Hiszpanji grożącej burzy. Vichy 
leży a v  blizkości Paryża, czy książę Reuss przybę­
dzie do stolicy Francji oddychać powietrzem poli- 
tycznem? (La  Fr.)

* (D o n  C a r l o s ) .  Jeśli wierzyć dziennikom po- 
ŚAvięconym spraAvie burbonoxv hiszpańskich, przyby­
cie K arola V II  byłoby blizlde. Przepowiadają one 
jaAvnie zbliżenie się stanowczej chwili. „Zapóźno 
już, woła Union, spostrzegają się,że trzy części hisz- 
panów postanowiło przywrócić prawa K arola V II.”

r



1579

Niektórzy nowiniarze. donoszą nawet, że don Carlos 
opuścił Paryż i że wkroczył do Nawarry przez A l- 
duides w towarzystwie Cabrera, d’Elio, Tristany i 
wielkiej liczby stronników. Wiadomości te wymaga­
ją  potwierdzenia. Ileż razy zapowiadano wkroczenie 
na półwysep armji K arola V II a fakta nie potwier­
dziły tej wieści? Sprawa burbonów w Europie sta­
ła  się sprawą zbyt platoniczną, ażeby miała napra­
wdę grozić niebezieczeństwem władzom wyszłym 
z Woli narodu. Jeżeli tylko więc chodzi o możliwe 
zamachy rycerzy prawa boskiego, marszałek Serra­
no może dalej używać spokojnie wypoczynku 
W Granja, a jenerał P rim  może się przygotować do 
swojej podróży do Yichy. (Aa Fr.)

Anglja.
* ( P o d r ó ż  k r ó l o w e j ) .  Donoszą, że królowa 

uda się przy końcu lata do Irlandji, i że tam zabawi 
przez dłuższy czas. Odpowiedziałaby ona na zaża­
lenia czynione często przeciwko monarchom, że ni­
gdy nie przebywali na wyspie bratniej. (L a  Fr.).

A 2 3 3 .

* ( K a r a b i n y  C h a s s e p o t )  pokazały również, 
jak  się zdaje, cuda w* Teheranie, chociaż w mniej 
krwawy sposób jak  pod Mentana. A rtykuł Kurjera 
teherańskiego, powtórzony przez francuzki Journal 
officid, opowiada, że jenerał Yusuf-chan, sprawują­
cy interesa perskie w Paryżu, posłał swojemu mo­
narsze na próbę kilka karabinów różnego systemu 
nabijających się z tyłu, jako to: systemu pruskiego, 
angielskiego, przerobionego francuzkiego i systemu 
Chassepot. Jeden z służących ambasady, pers ro­
dem, przyuczony w Paryżu do obchodzenia się 
z różnemi karabinami, Aryznaczony został do robie­
nia doŚAriadczeń. Dzień wyznaczony na próbę tych 
karabinów, był prawdziwie dniem uroczystym na 
dworze teherańskim. Przyzwany został jeden z 
sarbazów (żołnierz piechoty regularnej) umiejący 
dobrze posługiwać się swoim karabinem pistono- 
wym. Chciano przez porównanie zdać sobie dokła­
dną sprawę o korzyści noArych systemÓAY. Próby 
rozpoczęły się. Karabin Chassepot, nabijany przez 
służącego Yuśuf-chana, dał szesnaście strzałÓAV na 
minutę.°Szach zacliArycony, podziękował własnorę- 
cznem pismem SAVojemu posloAvi. Kazał on już ob- 
stalować kilka tysięcy karabinów Chassepot. Nieza­
długo 30 do 40 tysięcy sarbazów, stanoAyiących wy­
bór piechoty perskiej, uzbrojonych będzie av tę broń; 
(Nord). _______  ,

O podatkach stałych od nieruchomości 
w kraju nadwiślańskim.

(A rtyku ł w zięty  z Gońca Urzędowego).
II. O p r z e k s z t a ł c e n i u  s t a ł y c h  p o ­

d a t k ó w  o d  n i e r u c h o m o ś c i  w K r ó l  e- 
s t av i e P o l a k i e m ,  d o k o n a n e m  av 1864— 

1869 r o k u .
Dalszy ciąg  *)

Włościański podatek gruntowy.
Tym sposobem, z wyjątkiem najAvyższej V-ej gru­

py, obłożonej cokolwiek niżej jak Y l-a , stopniowa­
nie Avłościańskiego podatku gruntoAvego według  
grup, w ogóle odpoAviada stopniOAvaniu jakie się ó- 
kazało av cenie ziemi; zboczenie Y ll-e j  grupy od te­
go stopnioAvania objaśnia się tern, że grunta aaIo- 
ściańskie av poAviatach stanowiących to grupę, zawie­
rają av sobie mniej lepszych kategorij, niż grunta 
dworskie, upraAviane AYtej miejsCOAYOŚci stosunkoAvo 
daleko lepiej niż włościańskie. Lecz w pojedynczych 
poAviatach nie można nie zauAYażyć różnicy, pomię­
dzy normami podatku gruntoAvego dworskiego i 
Avłościańskiego. Przyczyny poAVodujące te różnice 
są te same które spoAVodowaly podAYyższenie się 
norm, o czem było poAviedziane AAryżej. Rozkład kon- 
tyngensu liAverunkoAvego pobieranego od Avłościan 
b ył nader nierównomierny; rÓAvnież nierównomier- 
nym był rozkład podatku gruntowego, ustanoAvio- 
nego na zasadzie ukazu z 19 lutego (2 marca) 1864 
r. Co się tyczy kontyngensu liAverunkowego, Avyżej 
było powiedziane że około % część AYsi wcale go  
nie płaciła. Co się tyczy podatku gruntoAvego, roz­
kład jego  av oczynszoAvanych Avsiach rządowych i 
majorackich (nie Avięcej Ą  Avszystkieh Avsi), do pe- 
Avnego stopnia był odpowiedni zasobom kontrybu- 
entów, ay reszcie zaś wsi, stanoAviacych większość, 
oznaczony z połączenia p ody innego podatku i kon­
tyngensu liAverunkowego by# nierównomierny. W  o- 
bec tego nalegała ostateczna konieczność wprowa­
dzenia o ile można najspieszniej, noAvego rozkładu, 
któryby zaspakajał wymagania słuszności. Tymcza-

*) Patrz N r. 1 1 2 ,  1 1 3 ,  H 4 ) 1 1 5 , 1 1 6 ,  1 2 0 ,  12 8 , 1 2 9 ,  
1 3 0 , 1 4 0 -

s e m  n i e  b y ł o  p e w n y c h  i  dokładnych w y k a z ó w  g r u n -  
tÓAY w ł o ś c i a ń s k i c h ,  a lb o A v ie m  w c h w i l i  k i e d y  t e  A v y -  
k a z y  b y ł y  u k ł a d a n e ,  p r a c e  k o m i s i j  d o  s p r a w  w ł o ­
ś c i a ń s k i c h ,  z a j m u j ą c y c h  s i ę  r o z t r z ą s a n i e m  p r a w  w ł o ­
ś c i a n  d o  gruntÓ A Y  p r z y ł ą c z o n y c h  p r z e z  o b y w a t e l i  d o  
i c h  fo h v a rk Ó A Y , d a l e k i e  b y ł y  o d  u k o ń c z e n i a ,  i  d l a  t e ­
g o  n i e  m o ż n a  b y ł o  A v ie d z ie c  i l e  A r ło ś c ia n i e  b ę d ą  p o ­
s i a d a ć  g r u n t ó w .  R Ó A v n ie ż  n i e  b y ł y  z e b r a n e  A v ia d o -  
m o ś c i ,  ay j a k i m  s t o p n i u  m o g ą  b y ć  z a s t o s o A v a n e  d o  
gruntÓ A Y  A y ło ś c ia ń s k ic h  A v ia d o m o ś c i  z e b r a n e  p r z e z  
z a r z ą d  z i e m s k i e g o  to A v a r z y stA v a  k r e d y t o A v e g o  o z w y ­
k ł y c h  c e n a c h  gru n tÓ A Y , p o c h o d z ą c e  z  p o p r z e d n i c h  
c z a ś ó w ,  k i e d y  d o b r a  s p r z e d a A v a n e  b y ł y  ay całym 
s k ł a d z i e ,  t o  j e s t  i  z  osadami A v ło ś c ia ń s k ie m i  i z  g r u n ­
t a m i  b ę d ą c e m i  ay b e z p o ś r e d n i e m  r o z p o r z ą d z e n i u  o -  
b y A v a te la .  Wiadomości z a ś  t e  n i e  b y ł y  z e b r a n e  d l a  
t e g o ,  ż e  n a t e n c z a s  ay p r a k t y c e  j e s z c z e  n i e  o z n a c z y ł a  
s i ę  c e n a  gruntÓ A Y  w ł o ś c i a ń s k i c h ,  z  p o w o d u  n i e d a w n e -  
g o  n a d a n i a  A y łó ś c ia n o m  p ra A v a  A v ła ś n o ś c i  i  p r z y t e m  
z  o g r a n i c z e n i a m i .  Tym s p o s o b e m  n i e  p o z o s t a w a ł o  
n i c  d o  c z y n i e n i a ,  j a k  A v p r o w a d z e n ie  w ł o ś c i a ń s k i e g o  
p o d a t k u  g r u n t o A v e g o  w e d ł u g  t a r y f y  ( t a b e l i )  u s t a n o -  
A Y ionej d l a  g r u n t ó w  d w o r s k i c h .

P o c h o d z ą c a  z  p o A v o d u  w y m i e n i o n y c h  p r z y c z y n  
n i e r ó w n o m i e r n o ś ć  r o z k ł a d u  z a s a d n i c z e g o  p o d a t k u  
g r u n t o A v e g o  p o m i ę d z y  AYsie, u s u A v a  s i ę  do p e A Y n e g o  
s t o p n i a  p r z e z  u s t a n o w i e n i e  d o d a t k o w e g o  p o d a t k u  
g r u n t o A v e g o ,  A v y z n a c z a n e g o  p r z e z  z a r z ą d  f in a n s o A y y  
A Y ed łu g  w y k a z ó w  i  r o z k ł a d a n e g o  p r z e z  z e b r a n i a  
g m i n n e  n a  w s i e .  N a s t ę p n i e  p r z y  r o z k ł a d z i e  w y z n a ­
c z o n y c h  n a  wsie sum, n a  p o j e d y n c z y c h  k o n t r y b u e n -  
tÓAY, d o k o ń y w a ń y m  p r z e z  z g r o m a d z e n i a  w i e j s k i e ,  
m o g ą  b y ć  z a g ł a d z o n e  i n n e  n i e d o k ł a d n o ś c i  r o z k ł a d u .

Niezależnie od tego A v a d y  obecnego rozkładu Avło- 
ściańskiego podatku gruntoAYego będą poprawione 
za pomocą dopuszczonych na zasadzie ustaAyy z 15 
grudnia 1866 r., obniżeń norm dla A Y si, do czego te­
raz przejdziemy.

Z zamieszczonej poAYyżej tabeli okazuje się, że 
ilość 110AYO obliczonego podatku gruntoAvego, av nie­
których powiatach znacznie przewyższa opłacaną 
przedtem sumę, kontyngensu liAverunkoAvego i po­
datku gruntowego. Przewyżka ta dochodzi w  po­
wiatach: łowickim (av gub. warszawskiej) do 72%, 
marjampolskim (w gub. suwałkskiej) do 60% , gro- 
diskim ( ay gub. AvarszaAYskiej) do 48% . W noje- 
dynczych Avsiach przeAvyżka okazuje się jeszcze zna­
czniejszą; tak ay powiecie łoAYickim (ay gub. war­
szawskiej) wysokość podatku gruntowego, przed­
stawia poAriększenie od poprzednich opłat, o dwa, 
trzy, a  n a iv e t cztery razy. W  obec niedogodności 
mogących AYyniknąć przy tak szorstkiem przejściu 
av opłatach, uznano za konieczne dopuścić peAA’ne 
obniżenie norm nowooznaczonego podatku grunto­
Avego ay pojedynczych Avsiach, av kształcie czasowe­
go środka, ay razie jeżeli AYysokość podatku grunto­
wego będzie przewyższała s u m e płaconych przed­

t e m  p r z e z  w ł o ś c i a n  k o n t y n g e n s u  l iw e r u n k o A Y e g o  i  
p o d a t k u  g r u n t o w e g o ,  A v ię c e j  n i ż  o  20%. P r z y c z e m  
p o z o s t a w i o n o  s a m y m  w ł o ś c i a n o m  p r a A v o  p r o s z e n i a
0 z n i ż e n i e  w y s o k o ś c i  o b l i c z o n e g o  podatku. Ten 
ostatni w a r u n e k  staAval się niezbędnym, n a  tej zasa­
dzie, że podwyższenie podatku w  niektórych w s i a c h  
nie b ę d z i e  się z d a w a ł o  u c i ą ż l i w e m ,  i  dla tego nie 
w y w o ł a  skarg.

Co d o  t y c h  o b n i ż e ń ,  av u s ta A v ie  z 15-go g r u d n i a  
1866 r .  p o s t a n o w i o n e  b y ł y  n a s t ę p u j ą c e  p r z e p i s y :  
W ł o ś c i a n o m  d ó b r  o s t a t e c z n i e  u r z ą d z o n y c h  w e d ł u g  
p r z e p is ó w "  o  o c z y n s z o w a n i u  d ó b r  r z ą d o w y c h  i  m a ­
j o r a c k i c h ,  p o z A Y a ła  s i ę  u d a w a ć  d o  m ie j s c o A v y c h  
w ł a d z  f in a n s o A v y c h  z  p r o ś b a m i  o  o b n i ż e n i e  p o d a t k u  
g r u n t o w e g o  ay w y p a d k a c h ,  k i e d y  o b l i c z o n a  n a  w i e ś  
s u m a  n o w e g o  p o d a t k u  g r u n t o A v e g o  ( z a s a d n i c z e g o  i  
d o d a t k o w e g o ) ,  b ę d z i e  p r z e w y ż s z a ł a  p r z e s z ł o  o  2 0 % ,  
o p ł a c a n ą  p r z e z  A v ło ś c ia n  s u m ę  k o n t y n g e n s u  l i w e r u n -  
k o A v e g o  i  p o d a t k u  g r u n t o w e g o .  W  t y c h  w y p a d k a c h  
A v la d z e  f in a n s o A v e  m o g ą  n o A v o  o b l i c z o n y  p o d a t e k  
g r u n t o w y  o b n i ż y ć  o  c a ł ą  s u m ę  p r z e w y ż s z a j ą c ą  
A Y s p o m n io n e  20%  ( a r t .  28). W łościanom _av i n n y c h  
w s i a c h ,  p o z A v a la  s i ę  z a n o s i ć  p r o ś b y  o  o b n i ż e n i e  n o -  
a y o  o b l i c z o n e g o  o d  n i c h  p o d a t k u  g r u n t o A v e g o  ay n a ­
s t ę p u j ą c y c h  A v y p a d k a c h :  a)  k i e d y  t e n  p o d a t e k  p r z e ­
w y ż s z a  s u m ę ,  j a k a b y  s i ę  u t w o r z y ł a  z  p o m n o ż e n i a  
ś r e d n i e j  n o r m y  p o d a t k u  g r u n t o w e g o  ay p o A v ie c ie  
p r z e z  i l o ś ć  m o r g ó w  l i c z ą c y c h  s i ę  w e  Avsi; i  b) k i e d y  
n o w o  o b l i c z o n y  p o d a t e k  p r z e w y ż s z a  s u m ę  p o d a t k ó w
1 k o n t y n g e n s u  l i w e r u n k o w e g o ,  o p ł a c a n ą  p r z e z  Avło- 
ś c i a n  p r z e d  w y d a n i e m  u k a z ó w  z  19 m a r c a  (2 l u t e ­
g o )  1864 r. W  t y c h  wypadkach p o d a t e k  g r u n t o -  
Avy ( z a s a d n i c z y  i  d o d a t k o w y )  o b n i ż a  s i ę  d o  ś r e d n i e j  
w p o A v ie c ie  n o r m y  l u b  d o  A v y s o k o s c i  p o d a t k ó w  i  
k o n t y n g e n s u  l i w e r u n k o w e g o ,  opłacanych p r z e z  Avło- 
ś c i a n  p r z e d  Avydaniem u k a z u  z  19 l u t e g o  (2 m a r c a )  

1864 r.
K o ń c z ą c  p r z e d s t a w i e n i e  w i a d o m o ś c i  o  p r z e k s z t a ł ­

c e n i u  s y s t e m u  s t a ł y c h  p o d a t k ó w  o d  A v ło ś c ia ń s k ic h  
n i e r u c h o m o ś c i ,  w s p o m n i m y  t e r a z  o  t e r m i n a c h  i  s p o ­
s o b i e  p o b o r u  t y c h  o p ł a t .  N a  z a s a d z i e  u s ta A v y  z  15 
g r u d n i a  1866 r . ,  t e r m i n a  s p ł a c a n i a  p r z e z  A id o ś c ia n  
s t a ł y c h  p o d a tk Ó A Y  z o s t a ł y  o z n a c z o n e :  p i e r w s z y — od 
3 (15) k w i e t n i a  d o  o  (15) m a j a ,  a  d r u g i — o d  20 p a ź ­
d z i e r n i k a  (1 l i s t o p a d a )  do 19 l i s t o p a d a  (1 g r u d n i a ) ;  
av p ie r A V S z y m  t e r m i n i e  A v n o s i s i ę  p o lo A v a  r o c z n e j  s u ­
m y  p o d a t k u  p o d y m n e g o  i  z a s a d n i c z e g o  p o d a t k u  
g r u n t o w e g o ,  a  ay d r u g i m — d r u g a  p o lo A v a  t y c h  p o ­
d a t k ó w  i  c a ł a  s u m a  d o d a t k o w e g o  p o d a t k u  g r u n t o ­
A v e g o . N a s t ę p n i e ,  s p o s o b y  p o b o r u  p o d a tk Ó A Y  u s t a -  
n o A y io n e  p r z e z  i s t n i e j  ą c e  p r z e p i s y ,  s t o s u j ą  s i ę  i  do 
p o b o r u  p o d a t k ó w  p o d y m n e g o  i  g r u n t o A v e g o .

Podatki w miastach.
Wszystkich miast znajduje się av Królestwie Pol- 

skiem 452. Ludność ich i należące d o  nich rucho­
mości AYykazane są ay następującej tablicy:

M k a 11 c o w.

\ W  O g ó le .

W  tej liczbie.

P osiadających
nieruchom ości.

*
'OM

a

? l
<3 -=

p . 3 
■s "S

G

W  ogóle.

W  tej liczbie.

 ̂ 1
r j  • -  o 
Cs

o  •

Domów.

Warszawska 
Kaliszska . 
Petrokow ska 
Radom ska. ,
Kielecka . 
Lubelska . 
Siedlecka . ,
P ło c k a . . .
Łomżyńska 
SuAYałkska.

300,397
135,504
174,218
119,391

88,528
152,508
106,645

90,504
91,269
98,206

15,243
22,230
44,763
34,799
26,211
35,937
29,203
10,710
15,080
14,415

102,194 
28,3651 
27,154' 
22,281 i 
15,903 
38,475' 
24,441 
14,640 
20,888 
24,601 j

182,960
84,909

102,301
62,311
46,414
78,096
53,001
65,154
55,301
59,190

76,293! 
66,540! 

112,287 
96,604! 
65,497 

106,096! 
138,711 

53,942 
65,265 
52,643'

6,708
4,981
7,618
5,985
3,211
6,029
5,667
2,825
3,392
3,439

10,653
11,724
15,879!
12,528
19,393:
18,956!
25,592

8,389
12,564

7,580|

46,698
41.650 
68,884 
66,860
39.651 
73,484 
82,991 
34,183 
41,488 
35,723

12,240
8,770

19,906
11,231
13,242

7,627
24,461

8,545
7,821
5,901

9,911
8,271

11,288
9,485
7,127

13,575
8,367
5,096
6,138
6,795

Razem . . 11,357,170,248,591! 318,942[789,6371 833,878| 493855|133,35$|531,021|U9,744| 86,053

567,533

Tym sposobem z  ogólnej liczby mieszkaócpw ay 
miastach Królestwa Polskiego około 58%  nie ma 
żadnych nieruchomości, a około 42%  posiada nieru­
chomości. Z liczby ostatnich nieco AAÓęcej jak poło­
wa (56% ) należy do mieszkańców miejskich, którzy 
posiadają domy, zajmują się handlem, rzemiosłami 
i t. p.; druga połowa posiadając kaAvalki roli ze- 
wńątrz miast i zajmując się uprawą roli, należy do 
klasy mieszczan rolnikoAv; dla tego przez Najwyż­
szy ukaz z 28 października (9 listopada) 1866 r., ci 
mieszczanie rolnicy ay swych praAYach do gruntów

zostali zrównani z włościanami i rozciągnięte zosta­
ło na nich działanie ukazów z 19 lutego (2 marca) 
1864 r.

Z  w y ż e j  powiedzianego okazuje się że mieszkań­
cy miast płacili następujące podatki: 1) ofiarę; 2)
kontyngens liwerunkoAvy i podymne.

Ofiarą obłożeni byli tylko ci obyAvatele miejscy, 
którzy posiadali kilka Avłók gruntów ornymi. We­
dług Aviadomosci zebranych av  1859 i 1860 r. wspo- 
mnieni obyAvatele miejscy płacili następującą ilość  
ofiary.
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Pierwiastko- Dodatkowej, usta- 
W  gubernjach. wej ofiary nowionej w 1864 r. W  ogolę.

Rsr. k. Rs. k. Rs. k.
Warszawskiej 13,225 21 6,612 60 */2 19,837 8 1 '/2
Radom skiej.. 13,262 20 % 6 ,63110  % 19,893 30%  
L u b elsk iej... 9,155 17% 4,577 58% 13,732 76%
Płockiej  4,539 71 2,269 85% 6,809 56 %
Suwałkskiej . 3,994 57 % 1,997 28% 5,991 86%

Razem. 44,176 87 % 22,088 43% 66,265 31%  
Przez Najwyższy Ukaz z 8 (20) grudnia 1866 r.,

0 organizacji dworskiego podatku gruntowego, od
1 (13) stycznia 1867 r. zniesiony został pobór ofiary. 
Ponieważ ofiara płacona przez obywateli miejskich 
zawierała się w ogólnej sumie tego podatku, przeło­
żonej na grunta prywatnych i majorackich właści­
cieli, majątków instytutowych i rządowych, przeto 
obywatele miejscy zostali od niej uwolnieni. Oby­
watele ci przytem nie byli obłożeni nowo ustano­
wionym dworskim podatkiem gruntowym, jak o tem  
stanowczo wyjaśnione było w ustawie o dworskim  
podatku gruntowym z 8 (20) grudnia 1866 r. (p. b 
art. 2-go) „że grunta miejskie, znajdujące się tak 
w obrębie miast, jak zewnątrz niego nie podlegają 
opłacie dworskiego podatku gruntowego”.

(dok. wist.)

PRZEWODNIK WARSZAWSKI
W arszaw a, 

dnia 14 (2 6 ;  L ipca
K a l e n d a r z .

W e  w torek  15 (2 7) lipca , — śśw. N a talji P .  i Pan taleo - 
na  M . —  Słońce wsch. o godz. 4 m in. 14; zach. o godz. 7 
m in. 5 8.

W e środę 16 (2 8) lipca, —  św. Inocen tego  papieża. — 
Słońce wsch. o godz. 4 m in. 15 ; zach. o godz. 7 m in. 56 .

S t a n

Dziś z rana + 1 1  .°8 R.
W c z o r a j .  

Barometr w milimetrach 
Termometr Reaumura . .

p o g o d y .

o g  6 z  raua. |o  g .  4 pr. p o i.

749.9 
-j-13.°9

747.9
- f 2 0 .“3
pogodnyStan  nieba . . . . . . . .  .j pogodny

N a jw ię k sz e  c iep ło  2 0 ,68 R . N a jm n ie jsze  c iep ło  -)- 12,°9 R .

Wysokość wody na Wiśle stóp 4 cali 11. ,

W i d o w i s k a .
R E P E R T U A R  T E A T R Ó W  W A R S Z A W S K IC H . —

W e środę, — w teatrze wielkim: kom edje Dożyw ocie; Pa­
ni i pan Robinson — (po cenach tea tru  rozm aitości); we 
czw artek, — w teatrze wielkim: ba le t Hrabina d’Egmont; 
w p ią te k ,—  w teatrze wielkim: kom edja Szklanka WOdy 
(po  cenach te a tru  rozm aitości); w sobotę ,— w teatrze wiel­
kim: op era  Pigkna Helena; W niedzielę,— na amfiteatrze 
w Łazienkach: op era  Buffa OrfeUSZ W Piekle, —  w razie  
n iepogody: w teatrze wielkim: opera Cyrulik Sew ilski; — 
w teatrze rozmaitości-. Komedje Doktór m edycyny; On i 
ona; Pani i pan Robinson.

W IE L K I T E A T R . -  D ziś , w poniedziałek , kom edjo- 
op era  w 5 -u aktach, T a lizm an -  — Osoby: B aronow a M a- 
d rygalska, wdow a— panna Bondasieioicz-, Em m a, je j có r­
k a — p an i Sawicka; T itu s , rudowłosy cyru liczek— p. Clw- 
miński\ M onsieur M arquis, fry z je r— p. Damse\ G uz, b o ­
gaty  kraw iec — p . Boczkowski-, K onstancja , pokojów ka, 
wdowa —  panna Figarska, F lo ra  ogrodniczka, w dow a—- 
p anna  Ilybicka, Sebestjan , og ro d n ik —  p . Sawicki, G rze­
gorz lokaj — p . A dler—  (w szystko czjroro, w usługach ba­
ronow ej); P a n  Pow iastk iew icz—  p . Dąbrowski; Salomea, 
w ieśniaczka—  p anna  Micińska. —  (P o  cenach te a tru  roz­
m aito śc i).—  Jutro, we w torek,* opera  P ig k n a  H e len a . —  
Onegdaj, w sobotę, dawano operę P ię k n a  H e le n a , było 
osób 4 64.

T E A T R  N A  W Y S P IE  W  Ł A Z IE N K A C H . —  Wczoraj, 
w niedzielę, dawano operetkę  Dziesigć cór na wydaniu; 
b a le t Na kw aterze, było osób 8 4 0 .

T E A T R  R O Z M A I1  OŚCI. —  Wczoraj, w niedzielę, da­
wano kom edje On i ona; Pani i pan Robinson; Małe n ie­
przyjem ności życia  ludzkiego, było osób 18 3.

G o l i n a  SZ W A JC A R SK A . — D ziś i  codziennie, Kon- 
C e rt B. Bilsego, d y rek to ra  królew sko - p rusk ie j o rk ies try , 
złożonej z 60-ciu  doborowych artystów . —  W e środy i so ­
b o ty , Koncerta symfoniczne- —  Jutro, w e w torek: ■— I.
U w ertu ra  z opery  „O lim pia” , Spontin iego; L ieder-kadry l, 
S traussa ; A k t wstępny z 0p . „L ohengrin”, W agnera; „Sny 
n o cn e , wschód słońca i m arsz karaw any” , z ody sym fonicz­
nej „P u sty n ia” , Uayida. -  I r .  J„b e ł-u w e rtu ra , W ebera; 
„W spom nien ie  C oyentgarden” , walc S traussa; „Pom pa di 
F e s ta  , fan tazja  W illm ersa; „Offenbachiana” , p o tp o u rri na 
m eiod je  O ffenbacha.— I I I .  „O dgłos nocny O ssiana” , uw er­
tu ra  koncertow a, Gadego; „H ofball-tanze” , walc Straussa; 
A n d an te  z D -d u r k w arte tu , M ozarta; H ohenzolern  - m arsz

B ilseg o .— P oczą tek  o godzin ie 6 % . —  Cena wejścia kop . 
2 0 .— Wezova), było osób 18 50 .

GABINET Z O O L O G IC Z N Y  (w pałacu  K azim ierow - 
»kim) .— Otwarty w  Niedziele i Czwartki.

M U Z E U M  SZ T U K  P IĘ K N Y C H  (w  pałacu K azim ierow - 
sk im ), w paw ilonie na lewo, we Czwartki i Niedziele bez­
p ła tn ie , od godz. 10-ej rano  do 2-ej po południu .

W Y ST A W A  T O W A R Z Y S T W A  Z A C H Ę T Y  SZ T U K  P I Ę ­
K N Y C H  (w hotelu  europejsk im ). —  Codziennie, od godzi­
ny 10 rano  do w ieczora. —  Cena wejścia kop. 15 ; w n ie ­
dzielę zaś i św ięta kop. 5.

ELD O R A D O  (przy  ulicy D łu g ie j) .—  D ziś i  codziennie,
przedstaw ien ia  Tow arzystw a kom icznych śpiew aków  
paryzkich. —  li7 poniedziałek, i4  ( 2  6 ) lipca, nad zw y­
czajne przedstaw ienie na benefis panny Maryi Lagy, 
ze w spółudziałem  pani Walber-Berlin, a rty s tk i z P a ry ­
ż a .— P ro g ram  zupełnie n o w y .— Początek  o rk ies try  o godzi­
nie 7-e j, a p rzedstaw ienia o godzinie  8-ej. —  Wczoraj, by­
ło osób 24  3. —  Onegdaj, było osób 1 2 0 .

A L K A ZA R  (u lica  K rólew ska). —  Jutro i codziennie, 
przedstaw ienie trupy niem ieckich artystów , pod dy­
rek c ją  pan i Leopoldyny v, L ukatzy . — P oczątek  o godzi­
n ie 7 % .  —  Wczoraj, było osób 9 8 1 . —  Onegdaj, było 
osób 6 6 5.

T IV O L I. — D ziś i codziennie przedstaw ien ia  humory- 
styczno-w okalne w języku  polskim  i tańce przy  doboro 
wej o rk iestrze , pod  dyrekcją  p . R ussanow skiego. —  Zaczy­
na się o godzinie 8-ej w ieczorem . —  Wczoraj, było osób 
6 9 4 .— Onegdaj, było osób 18 3.

K A SSIN O  (p rzy  ulicy Ś-to  K rzyzk ie j). —  D ziś i co­
dziennie, przedstawienia hum orystyczne w języ k u  po l­
skim  złożoue ze śpiewów i tańców , pod d y rekcją  I I .  M o­
dzelew skiego. —  Początek  o godzin ie 8 -e j. —  Wczoraj, 
było osób 3 1 2 .— Onegdaj, było osób 1 6 5 .

E L Y S IU M  (dawniej pod L ip k ą , u lica P rze jazd  N . 5 ) .—
D ziś i codziennie, Przedstaw ienie północno-niemiec- 
kich śp iew aków  i dram atycznych artystów . — Począ.
te k  o godzinie 7 %  wieczorem .

W  W E N E C J I  P R A G S K IE J . —  D ziś i codziennie, 
przedstawienia złożone z tańców , śpiewów i sztuczek hU- 
m o ry sty czn y ch —To warzystwo złożone z 10 -u  osób, pod 
dyrekcją  M arcelego R useckiego. —  Początek  o godzinie 
7 % .

W Y ST A W A  S T E R E O S K O P Ó W  z podarkam i, czyli lo- 
te r ja  bez p rzeg ranej a llegri, —  codziennie, w re stau rac ji 
B rem era  w domu przechodnim  R ezlera  przy  ulicy S en a to r­
skiej .

W  SA LI R E SU R SY  O B Y W A T E L S K IE J .—  D ziś i co­
dziennie, W ystaw a widoku zamku Freienschloss i 
m iasta Freimarkt w  Styrji z drzewa korkowego. —
W ystaw a o tw arta  od godziny 1 0 z rana  do 7 w ieczorem  i 
tylko k ró tk i czas trw ać będzie. —  Cena wejścia od osoby 
kop. 15; dzieci i niższe stopn ie  wojskowe p łacą  kop. 10.

W PR A D O  za rogatkam i W olskiem i, zak ład  gastronom i 
czno-spacerow y, codziennie je s t  o tw arty . —  W  niedziele i 
każde święto grywa Orkiestra w pełnym  kom plecie, w spa­
niałe fajerw erki i ognie bengalsk ie. —  P oczątek  o godzin ie 
b ”ej* W ejście w dni św iąteczne od osoby k o p i 5. —  Dzieci 
do la t 10 -u  bezp łatn ie; sta rsze  kop . 5.

KURS G IEŁD Y  W ARSZAW SK IEJ. 
dnia 14 ( 2 6 )  L ipca 1 8 6 9  r.

MONETY.

Pół-Im perjały Rosyjskie . . .
Dukaty Holenderskie nowe ważne. 
Frydrychsdory Pruskie . . . .  
Pruski kurant za 100 t a l . . . .

PA PIE R Y  
(bez wartości kuponów 

Obligi Skarbił za rs. 100.
Bilety Skarbu Król. Pol. za rs. 100 
Obligacje cząstk. z r. 1835 po złp. 500 za

sztukę........................................
Certyfikaty Banku na Oblig. cząstk. 1. A.

po złp. 300 za sztukę . . . .  
L it. B. po złp. 200 za sztukę z kupon.

ł? 7? bez kuponu .
Listy Zastawne IH -g  oOkresu Serji i-ej

za rs. 1 0 0 ........................................
Listy Zastawne III-go  Okresu Serji 2-ei

za rs. 100*)..................................
Obligi Towarzystwa Kredyt. Ziemskiego. 
Listy likwidacyjne za rs. 100*)
Dowody Kom. Centr. Likw. za rs. 100
5 pożyczka rosyj. Stiglitza z r. 1854 za

rs. 1 0 0 .......................
6 pożyczka rosyj. Stiglitza z r. 1855 za

rs. 1 0 0 ........................................
Bilety Banku Ces. Ros z r. I860 za rs 

100 . . . . .
Metaliki Lutowe za rs. 100 .

„ Sierpniowe za rs. 100  .
Rosyjska pożycz, prem. z 1864 rs. 100 .'

„ u „ z 1866 rs. 100
5%  Listy Zastaw. Rosji 
Akcje Głównego Towarzystwa Rosyjskie­

go dróg żelaznych rs. 125 . .
Obligacje Głów. Tow. Ros. Dróg Żel. po 

frank. 2,000 za rs. 100 . . . .  
Akcje Drogi Żel. W ar.-W ied. za sztukę! 
Obligacje Drogi Żel. W ar.-W ied. po fr.

500 za s z tu k ę .................................. •
Akcje Drogi Żel. W ar.-Brdgoskiej za rs 

100 . . 
Akcje Żeglugi Parów. Kraj. rs. 100 
Akcje Drogi Żel. W ar.-Terespolskiej za

rs. 100   ........................................
Obligacje Kolei Żel. W ar.-Terespolskiej. 
Akcje Drogi Żel. fab. Łódzkiej

W EX LE.
rs. 100

B e r lin
Jł •

W rocław  
Gdańsk . 
Hamburg 
Londyn . 
Paryż. . 
Wiedeń . 
Petersburg

u
Moskwa .

100 Tal.

300 B. Mk.
1 F t. St.

300 Frank. 
150 Zł. W. A. 
100 Rsr.

2 m. 
k. t. 
2 m. 
2 m.
2 m.
3 m. 
2 m. 
2 m. 
1 m. 
k. t.
1 m. 
k. t.

Zadano | Płacono
Rs. 1 K. | Rs. 1 K.

— -
- ' —
— —

- —

— — — —

— -- — —
— — ---
— — --

93 64 93 14

92 64 92 14
— — — —
76 89 76 39

— _

— -

__ _ _ __
— —. 101 50
— — 101 67

173 - 171 50
173 — 171 50
103 50 102 75

- -

— — —
— _ —

— —

74 73 ....
„ — -  ■ — —’

— — —
— - — —
— — — —

118 35 118 b
118 12% 117 97 >/t

— 12 '/2 —
118 — 117 97%

-— — —. —
8 15 8 13

97 5 — —
96 30 — —
99 67 99 50
99 83 99 67
— — — —
— — — —

* W artość kuponu bież. od Listów Zastawnych rs .—k. 362/a 
>> ,, ,, °ó  Listów Likwidacyjn. rs .—k. 61 1I'/,.

* Przyjechali do Warszawy: jendrał-lejtnant Den, 
z Grodna; jenerał - major orszaku Jego Cesarskiej 
Mości Szachowski, i jenerał-major Dekoński, z P e­
tersburga; jenerał wojsk tureckich Husein-pasza, z  
zagranicy; -— wyjechał: jenerał-adjutant książę lia -  
dziiciU, za granicę.

* L isty  niewłaściwie do skrzynek pocztowych włożone,
w dniu 13 (2  5) b. m ., a m ianowicie pod adresem : z używa- 
nem i m arkam i: Popow  w L em bałow ie, M ironow a w W ol- 
sku, W ilkoszewski w P ią tk u , Ż ółtow ski w U jazdzie, Z a­
wadzka w Łaszczynie, G oldm an w Praszn ieach , G órsk i w 
P łocku , \Y asiu tyński w L isow icach, W ro ń sk a  w Siedlcach, 
Ja ro ck i w N ow ogieorgiew sku, — - listy, które winny być 
wysiane jako rekomendowane: K onsu l Szw ajcarji w P e ­
te rsb u rg u , K om isja W łościańska w Petrokow ie, N aczelnik  
I  owiatu w Radom iu, S trapczy  pow iatow y w Żytom ierzu, 
M ag is tra t w Górze K alw arii, —  K rak au e r i W in n e rtz  bez
oznaczenia m iejsca, R akow ska w P o toku , lis t bez a d re su ,__
listów  m iejskich sztuk 9, w yjętych zc skrzynek  pocztowych, 
ja k o  na koszt, doręczone n ic b ęd ą , —  oraz 15 sztuk  listów  na 
koszt d la  w yekspedjow ania w ew nątrz  k ra ju , ja k o  z n iena- 
k lejonein i m arkam i, w ypraw ione n ie  będą, i znajdu ją  się w 
kancelarji pocztarotu do o d ebran ia .

W  dniach 12 i 13 (2 4 i 2 5 )  bież. m ies. i roku , chorych 
w 8-iu  cywilnych szpitalach: przybyło 3 6 , wyzdrowiało 
3 3 , um arło  3, pozostało 16 63 (m ężczyzn 7 6 6, kob iet 
8 9 7 ), z nich w szpitalu  starozakonnych m ężczyzn 16 2, 
k ob iet 18 9.

* D nia 13 (2 5 )  b . m ies. i roku , U T O d z iłO  S % : chrze­
ścjan: p łc i m ęzkiej 10 , p łc i żeńskiej 10 ; starozakonnych. 
płci m ęzkiej 5 , p łc i żeńskiej 5, razem  3 0 ; — Z a w a r ł o  
Ś l u b y  m a ł ż e ń s k i e :  par: chrześcjan i O; starozakon­
nych 3; U m a r ł o :  chrześcjan: p łc i m ęzkiej 9 , płci 
żeńskie j 10 ; starozakonnych: p łci męzkiej 4 , p łci żeń­
skiej 4 , razem  2 7.

KURSA TELEGRAFICZNE 
A j e n t u r y  R u d o l f a  O k r ę t

z  Berlina, cl. 1 2  (2 1 )  L ipca 1 8 6 9  r

Z BERLINA. | żądają | płacą
Bilety Banku Rosyjskiego............................
Weksle na W a rsz a w ę ..................................

„  Petersburg 3 tygodn. . .
„  „ 3 miesięczny . .
„ Londyn 3 „ . . .
„  Paryż 2 „ . . .
„  Hamburg 2 „  . . .
„  W iedeń 2 „

Listy Zastawne 4 % . . .............................
L isty Likw idacyjne........................................
Obligacje Skarbowe 4 % .............................
Koleje Rosyjskie.  .......................
Akcje Drogi Żelaznej Terespolskiej . .
Obligacje D rogi Żelaznej Terespolskiej . 
Akcje Drogi Żelaznej W arsz.-W iedeńskiej 
Akcje Drogi Żel. Warsz.-Bydgoskiej .
Nowa pożyczka premjowa 1-ej emisji . .

„  » , » 2-ej em isji. .
5-ta Pożyczka S t ie g l i tz a .............................
5%  Listy Zastawne R u s k ie .......................

Żyto na t a r g u ........................................
,, na  dostawę w jesieni . . . .

Z W IE D N IA .

75%  
75%  
83 
82%  

6 23%  
81%  

150>/.2 
80%  
68%  
57%  
6 8 % 

102%  
93%  
79%  
57 %

134 
134 %

58
52 %

Weksle na L o n d y n . . .  . . .
„  Hamburg . . . .
„  P a r y ż .........................

Pożyczka Narodowa . . . .
5%  M e ta lik i ..................................
Akcje Banku Kredytowego • ■

Z PARYŻA.
Renta 3 % .................................. •
Renta W łoska . . . .  • •
Akcje Kredytu Ruchomego . .

Z LONDYNU.

3%  Papiery (Consols) . . .

20125 
92
49 70 
72 80 
63 40 

296 70

71 90 
53 50 

215

93%

!



1581

OGŁOŚZENIi IM ZPOW I. -  O M U I M H M  0 6 M B J I I I I ) ] .
UWIADOMIENIA I PRZYW ILEJE. 
S A R B J iE ff la  h  n P H B i J i E r m .

-V I) 4802. K*.teąicrie J t/bep rnat: 
l lp a n A fiiiii '.

U pH M iH aacb  kt> l CT* B b icO M aS m aro y im a a  
2 5  A u p t . j a  ( 7  M a s )  1 8 5 0  r o j a  BH 3H F.aeTcn  
crn u t i:a. BOSBpaTy Ha p o jm iy  S tw aB uiaro  
H31. M*CTa aiHTeJbCTBa, ó e s i  ^OHBOaeuia n o -  
jj ic ^ a m H A a *  B Jiac ,r c i i 1 jK iirc jib  ncp. S aB apH G j
O a b K y m c K a ro  y * 3 ja ,  C t-m iih c -iu b t. E ep .ih h -
CKiii k o to  fi wii d o  HiKbioiuHMca CKrt.jf'bniaM'b 
HaxojHTca HI.1H1; 3a  rp a m m e io ,  c i .  Tl.mb h to - 
6 bi b b  npoAOJiaeHiB 6  He,n,ijib co  /ina iiacTOH- 

m a r o  BH30Ba a B H jca  b b  ó jn ia ta fim ee  IT oan- 
peScK Oe y .n p aK aem e  I la p c r B a ,  b b  npoTHB • 
homb c . iy a a l  corjiacHO 340 si 341 c t .  y joate- 
n ia  o n a i;a 3aH iax B  y ro ao B H b ix B  ii iicnpaB H - 
T e a b H h ix B  n p a r o B o p e H B  ó y je  B  k b  6 e3B 03- 
B paiH O M y HSraaH iio.

r .  K lab u b i, '26 IioHa 1869 ro jia
3 _ 3  C oB lT H H K B , ( ..............•.)■

N. D. 4801 . hyp fO M U cm pb  1 npoĄ a  
Irhxa tio rn ia .

C lIJlB  OÓBHB.iaeTB, HTO JKHTeab 3A1UIHHT0
r o p o ja  CaHKa CponoBHHB JleHHB, liaMlpeHB 
nepecl-iH Tca b b  rp o sH m icay io  1'yóepniio , n o  
ceny .anna m ilio in ia  k b  HeMy Kania .11160 upe- 
TeH3in so-iffiHbi b b  re -iem u  30 jHeii co jh h  
npnneaaT «H ia ce ro  oóbaB .ien ia , oÓBaniiTb o 
TBKOBblXB.

r .  HlxaHOBeuB, ItOHH 25 JHa 1869 r.
•3 3 E yproiuiiC TpB , IlT au in iicK ifi.

O TW ARCIE SPADK ÓW ; 
OTKPMTIE IIACJLKACTP/L

2V. D. 3 7 6 2 . R ejent K ancelarji Ziemiańskie) 
w K aliszu .

Zaw iadam ia ,  że  o tw orzy ły  s ię  sp a d k i  po 
zm ar ły ch :

ł.  M aurycym  Wolff,  d o k to rz e  medycyny, 
lako  w laśc ie lu  sumy d u k a tó w  374 albo  r s r .  
1,009 kop.  80. sp o s o b em  o s t r z e ż e n ia  n a  d o ­
b r a c h  U nikow ie  z P o w ia tu  S ie rad zk ieg o  w 
d z ia le  IV  w ykazu  pod  Nr. 15 zahypo tekow a-  
nej;  2. F r a n c i s z c e  z C ieńsk ich  W ie iondko ,  
iako  w sp ó łw ła śc ic ie lce  sum y r s r .  450  pod 
N r-  1 d z ia łu  IV  w y k a z u  n a  d o b ra c h  W ola  
B lak o w a  lit. E  z P o w ia tu  N ow o-R adom skie -  
go  lokowanej; 3. A dam ie  G ozdeck im . w s p ó ł ­
w łaśc ic ie lu  sumy r s r .  1,350 pod  Nr.  8 dzi łu  
I V  w ykazu  n a  n ie ru ch o m o śc i  p o d  l ic z b ą  565 
w  m ieśc ie  K al iszu  sy tuowanej za b e z p ie c z o ­
nej ;  4. J a n i e  N aw ro ck im ,  j a k o  w s p ó łw ła śc i ­
c ie lu  n ie ruchom ośc i  w m ieśc ie  K a l iszu  p o d  
l i c z n ą  140 po łożone j ,  o raz  w łaśc ic ie lu  sum:
a. rs r .  2,400 p o d  Nr.  13 n a  n ie ruchom ośc i  w 
K a l iszu ,  l iczbą  441 oznaczone j ;  b. r s r .  150 
p o d  N r  125., r s r .  150 p o d  N r .  195., r s r .  62 
k o p  10 p o d  Nr. 20 i rsr .  154 kop  2 3 %  p o d  
N r -  21 n a  n ie ruchom ośc i  w K a l i s z u  p o d  l icz­
b ą  112 po łożonej;  c r s r .  1,800 p o d  Nr.  21 na 
d o b ra c h  P io trow ice  z P o w ia tu  S łupeck iego ;  
d. r s r .  1,200 pod N r  94r/. n a  d o b ra c h  S t r z a ł ­
k o  wie z P o w i n ą  T u re k s k ie g o  i e r s r .  735 
p o d  N r .  15. t  a  d o b ra c h  J a b ł o n k a  z Pow iatu  
K on iń sk ie g o ,  w s z y s tk ic h  w dz ia le  IV  w ykazu  
zahypo tekow anych ;  o raz  że  do regu lac j i  t a ­
kow ych  spa dków  o z n a c z o n y  z o s ta ł  te rm in  n a  
d z ie ń  25 P a ź d z ie rn ik a  (6  L i s to p a d a )  1869 r. 
w mojej  k a n c e la r j i  u rzęd o w e j  w m ieśc ie  K a ­
liszu.

Kalisz ,  d 5 (17) K w ie tn ia  1869 r  
2 — 2 E d w a r d  Milewski.

REGULACJE H YPO TECZNE. 
yC T PO tC T B O  IIIIOTEICL.
N . I l-  5 2 6 5 . S ą d  Pokoju w Kielcach  

W yd zia ł Hypoteczny.
2  powodu żądanej przez Racbmila Rafało- 

wicza i Icka Rotensztejna wywołania nowej 
regulacji hypoteki, domu drewnianego w mie­
ście Chęcinach w Powiecie i Gubernji Kie­
leckiej przy ulicy Y\ ięziennej pod Nr. polic. 
203 położonego, a składającego się z koryta­
rza, izby i komory, szopy, stajni postawio­
nych z drzewa i krytych gontem, tudzież pla­
cu P°d temi zabudowaniami znajdującego się  
i 10-u mórg ornej ziemi w terytorjum miasta 
Chęcin do Antoniego i  Benigny małżonków  
Prz)goc', ‘eh należących w m Chęcinach 
zamieszkałych

Zaw iad am ia  in te re san tó w ,  iż takowa na- 
Btąpi w i e tu te jszym  w d. 3 ( 15) Listopa­
da l8®‘* r-

Wzywa przeto, aby do takowej osobiście, 
lub przez pełnomocników, urzędownie i 
Bzczególnie na to umocowanych zgłosili się, 
iądania swe 1 wnioski do protokułu regulacji 
podali i w dokumenta prawne prawa ich uda- 
wadniające zaopatrzyli się.

Ostrzega przytem iż niezgłaszający się w 
terminie, powyższym podpadną skutkom pre- 
kluzji w art. 154 i 160, prawa hypotecznego 
z roku 1818 przepisanej.

Jeżeliby właściciel nieruchomości wy­
wołanej w terminie do regulacjj nie staw ił 
się, tenże na żądanie któregokolwiek z inte­
resantów na karę rs. 1 kop 50  do rs. 7 kop. 
50  skazanym zostanie i podług Art. 150 tegoż 
prawa utraci wszelkie dobrodziejstwa prawne 
względem swych wierzycieli.

Ogłoszenie decyzji, jaka w skutek regula­
cji wydaną będzie, nastąpi w dniu 10 (22) L i­
stopada 1869 r , na posiedzeniu publicz- 
nem Sądu tutejszego i od tego*, dnia czas do 
odwołania się upływać zacznie.

Interesenci przeto bez dalszego wezwania 
w tymże dniu ogłoszeniu jej w Sądzię Pokoju 
w Kielcach przytomnemi być winni.

Kielce d. 7 (19) Lipca 1869 r.
Podsędek, Troczewski.

Pisarz, Brzeziński.

N .  D . 5 2 3 4 . S ą d  Pokoj'u w Łowiczu  
W yd zia ł Hypoteczny.

Z powodu wniesionych żądań wywołaaia  do 
pierwiastkowej regulacji  nowej hypoteki .

1. Osady włościańskiej uwłaszczonej  pod 
N r .  3 we wsi Dembówce gm in ie  Kozłów B is ­
k up i  położonej z zabudowań gospodarskich  
m tyna  wietrznego i 15 m orgów g ru n tu  miary 
nowopolskiej składającej  się, w posiadaniu 
A lek san e ra  Petzold  zostającej.

2. Takichże osad pod Nr. 7 i 10 w tabeli z a ­
mieszczonych, w tej  że wsi Dembówce położo­
nych,  jednej m órg  30, drugiej  mórg 6 prętów 
84 obejmujących przez G rac jana  Grzybowskie­
go posiadanych, zawiadamia s trony in tereso­
wane, iż te rm ina  do odbycia tych regulacji  
w Sądzie tu tejszym na dzień 11 (23)  L is to p a ­
d a  r. b .,  godzinę 10 z rana  a do ogłoszenia d e ­
cyzj i  w rozpoznaniu  protokółów regulacji  z a ­
paść mającej,  na  dzień 12 (24)  t. m. i r. go ­
dzinę 10 z r a n a  w miejscu posiedzeń Sądu t u ­
te jszego oznaczone zostały i wzywa o stawie­
nie się w powyższych term inach  z dowodami 
własność i prawa ich usprawiedliwiającemi 
oraz do wysłuchania  decyzj i  pod sku tkami 
z a r t .  150, 154 i 160 prawa hypotecznego wy­
pływ ającemi.

Łowicz dn ia  11 (23) Lipca 1869 r.
Asesor T rybuna łu  p. o. P ędsędka ,

1 — 1 A seso r  K o b g ia ln y ,  Znajewski.

LICYTACJE. TOPHI.

N. D. 5036. IlempoKOGCKoe T g b epncK oe  
1I p a s A c n ie .

Ofu .H B/iH en  bo Bce oóiRee CBtAUHie, h t o  
ut> I l p H c y T C T B i n  c e r o  U p a u / i e n i n  6 y/ iyTT*  
npoH 3B04 HThCfl 28 Ikmh (9 A » ry c r a )  1869 r. 
uyó/iMłiHhie Topil i  n o c p e A ' T B o M i ,  aaneua -  
laHHWii. oÓTjfl t i / ieHiH,  na noAP^AT* o i c i p o f t -  
kii 3 xt» KO/ioAueBi> bt» i'. BeHAHirS, n a s u n a a  
ct» cyiwMbi 1081 pyó. 39 ]/.2 k o u .

/Keiaioijnie B3aib a r o n ,  uo.ipflA^ł A d i-
HUibi 4 0  12 MacoBT, Ann BbiiuenpofiHcamiaro 
q.-iCAa, npeAcraBHTb bt* ripncyTCTuiii  aan 
B.ieBJH, COCTŁB/ieHHblH UO HU/Ke IIJAoWećI Hoft 
«r»opnrB 11a repooBoii oyMar'B -30 Konl3e ‘iHaro 
AocTonucTBa, Mer ko  ii oea'b nor ipa i ioK t u 
noAMMCTOKi, ci, npn/iomeoie>iT, k b h  ra nu i i i  
l ’yoepiicKaro m im A p y ra ro  K^THaMeiicTHa, Ha 
BHeceHUblH BpeMeHHHM 3a,1on. in> KO/IHMe- 
CTBb 109 pyo. Ha/i 11 m hi.i mm AenbraMM, mam 
npoi4eHTHf,)MM fty.viaraviM 11 p m h 11 m a eMW m m 
bt> 3a/iorM ha ocHOBaniM cyu^ecTBywLUHXT* 
iiocTaHOBAeuin.

Ha KOHBepTB c.i'BAyeT'b naiincaTb bt> I le -  
TpoKOBCKoe UyoepHCKoe Opaw/jenie oÓT,HB.Ae 
wie oTCTpoiiKy 3 kO/ioALteBT, bt» r .  BeH- 
AMrlU.

riOApoOHblH TOproBbIH yCAOBii! M CM'ET* 
MOryTT. OH i H nepeCMOTp'fcHhl BT» aAMMHII- 
cTpaTMBHoMT* oTAli/ieniii TyGepHCKaro Flpa- 
iMeilłfl.

4>opwa oÓTHBAeuiH.
Bc.i'fcACTBie onyÓAMKoBaHiH IlerpoKOBCKa* 

ro  ry ńepncK aro  Tlpau lenin, cm.mi. oothb/IHK) 
MTO OOH3yM)Cb B3HTb MOApHAT, HO OTCpOHKT. 
3 KO/łOAMeBT, BT, r . BeHAHHU, HCMHC,ieHHblń 
no cm 'B ts  bt» 1081 pyo. 3 9 */.2 ko  w. 3a cyM.My 
(SA'Beb nncaTh cyMMy un«i»paMM 11 n p o n n -  
cbHł), noABepiaflCb ycaoihhmt, bt> Topro- 
BhJXT» KOHAMlAiHlT, H3AOmeHHNMl>. KBHTaH-
LpK) Ka3HaMeMCTBa na upeACTaB^eHHbiH ope-
me hHbim aa/ iorij  bt> KOAMMecTB'B py6.
y c e r o  npMAaraio. M ^ cto n o c T o a n n a ro  woe* 
ro  }RMT«zibCTBa Bb N. nnca/iT* bt» N. MMC-ia m 
iMTjcHLpi N. 1869 r.

(noAnwc^Th MeTKO hmh m «i»aMii/iiK))
1. rierpoKOBb 3 (15) IiOAH 1869 t .

2 —3 3a C ob'BTHMKA, IpMA/iepOBHHb.

N . D . 4 1 2 6 . D yrekcja  Szczegółowa
Towarzystwa Kredytowego Ziemskiego 

w Suw ałkach.
P o d a je  do publicznej  wiadomoś -i, iż na  za- 

Badzie  art . 7 Postanowienia  Rady  Adm in is t ra-  
cyjnej z dnia  28 Czerwca (10 Lipca) 1860 r. 
i upoważnień  przez D yrekcję  Główną udz ie lo ­

nych, nas tępne  dobra  ziemskie, j a k o  z a l e c a ją ­
ce w ra tach  Towarzystwu Kredytowemu Ziem- 
sk  emu należnych, wystawione są na sprzedaż 
przymusową p r /e z  l icytację publiczną?

1. Bęckowo ze wszelkiemi przyległościam- 
i przynależytościami,  w O gu Biebrzańskim g in  
b e r a j i  Łomżyńskiej położone, raty  zaległe po 
włącznie ra tę  Czerwcową, lub Grudniową 1869 
r.  rs. 320, vadium do l icytacji  złożyć się winne 
rs. tióO, l icy tac ja  rozpocznie się od sumy rsr .  
5,446 k. 29, termin sprzedaży  dnia 28 L is to ­
p ada  (10 Grudnia)  1869 r. przed K ejeu tem  
Mateuszem Szmiarowskim w Łomży.

2. Brzozowo Chrzonki, że wszelkiemi p r z y ­
ległoś! iami i przynałeżytościam:, w okręgu  
Ty konińskim gubern j i  Łomżyńskiej  położone, 
ra ty  za leg le  po włącznie ra tę  Czerwco \ ą lub 
Grudniową 186J  r. rs. I 09, vadium do 1 cy ta­
cji złożyć się winne rs. 2 ’>0 , l icytacja rozpo­
cznie się od sumy rs. 2 / ‘64, termin  sprzedaży 
• uia 27 L is topada (9 Grudnia)  1869 r. prźed 
Re jen tem  Mikołajem Rogowskim w Łomży.

3 .  Bułhakow sk z jez io ram i:  a j  Kalinis, b) 
Jogie lis ,  c) Gilbut więYszy insczej Gilbiec, d) 
G i lbu t  mniejszy vel  Lopuszek ,  e) Maliniak, 
f)  Czarn , niemniej uroczysko kępie, oraz ze 
wszelkiemi przy ległośc iami i przynależy tościa­
mi w o k rę g u  ha lw ary jsk im  gubernji  Suw ałk -  
skie j położona, ra ty  za ległe  po włącznie ra tę  
Czerwcową lub Grudniową 1869 r. r 3. 947, v a ­
dium do l icytaji  złożyć się winne rs. 1,900, li ­
cy tac ja  rozpocznie się od sumy rs. 14,801 k. 
25, termin  sprzedaży dnia  19 Lis topada ( l  
Grudnia)  1869 r. przed Re jentem  Ju n e m  N i­
wińskim w Suwałkach.

4. Czarnówek, ze wszelkiemi przyległościa- 
mi i p rzynależytośc iami w okręgu  B ie b rz a ń ­
sk im gubern ji  Łomżyńskiej  położone, r a ty  z a ­
leg łe  po włącznie ra tę  Czerwcową lub Grudnio­
wą 1869 r. rs. 355, vadium do licytacji  złożyć 
się winne rs. 700, licytacja  rozpocznie się od 
sumy ra. 5 ,234 k. 3 7 ]/.2, termin  sprzedaży dnia 
20 L is topada (2 Grudnia)  1869 r  p rzed  R e­
je n te m  M ikoła jem  Rogowskim w Łomży.

5. Doli wy, ze wszelkiemi przyległościami i 
przynależytośc iam i,  w okręgu  Biebrzańskim 
gub e rn j i  Łomżyńskiej  położone, ra ty  zaległe 
po włącznie ra tę  Czerwcową lub Gruiinio *. ą 
1869 r. rs.  1 58, vadium do l icy tac ji  złożyć się 
winne rs. 350, licytacja rozpocznie sie od su* 
my rs. 1,933 k. 50, termin sprzedaży dnia 17 
(29) L is topada  1869 r. przed Rejentem D om i­
nikiem Sadowskim w Łomży.

6 . D um beln ,  do k tó rych  należy folwark Du- 
szuioa, o raz  ze wszelkiemi przyległościami i 
p rz y n a ie ż y to śc ia n r ,  w okręgu  Sejneńsk im  gu- 
neruji  Suw alksk ie j  położone, ra ty  zaległe po 
włącznie r a tę  Czerwcową lub Grudnio\fą  1869 
r. rs. 1,930, vadium do licytacji  złożyć się win­
ne rs.  3,000, l icytacja  rozpocznie się od sumy 
rs. 30,917 k. 50, termin  sprzedaży d na  25 
Lis topada (7 Grudnia)  1869 r. przed R e je n ­
tem Władysławem Russockim w Suwałkach.

7. Fiiipki Male, ze wszelkiemi p r z y le g ło - 
sciami i przynależ) tościami w okręgu  Bie­
brzańsk im  gubern ji  Łomżyńskiej położo­
ne, ra ty  zaległe po włącznie ra tę  Czerwcową 
lub Grudniową 1869 r. rs. 159, vadium do li* 
ty tse j i  złożyć się winne rs. 340, l icytacja  roz­
pocznie się od sumy r^. 2,031 k. 8 7 ’/a ,  termin  
sprzedaży dnia 18 (30) Listopada 1869 roku, 
przed  R e jen tem  D om in ik iem  Sadowskim w 
Łomży.

8 . G iejsztory  ze wsz lk iemi przyleglościa 
mi i przynależ tościami w uKręgu Sejneńsk im  
g ubern j i  Suwalkskie j  położone,  ra ty  za iegle 
po włącznie ra tę  Czerwcową lub Grudniową 
1869 r. rs. 475, vadium do licytacji  złożyć się 
winne rs. 750, licytacja rozpocznie się od su ­
my rs. 6,021 k. 8 7 V2» term in  sprzedaży dnia 
27 L is topada (9 Grudnia) 1869 r. p rzed  R e ­
je n te m  Władysławem Russock im  w Suwał­
kach.

9. H ańcza  S ta ra ,  z folwarkiem Ługie le , oraz 
ze wszelkiemi przyległościami i p rzyna leży to ­
ściami yv o k ręgu  Sejneńsk im  gubernji  S u w a lk ­
skie j  położone, ra ty  zaległe  po włącznie  ra tę 
Czerwcową lub Grudniową lb 6 9  r. rs .  1,790, 
vadium do licytacji  złożyć się winne rs. 3,530, 
licy tac ja  rozpocznie się od sumy ra. 2 8 ,4 7 6 k. 
25, te rm in  sprzedaży d. 31 Lis topada (2 G ru ­
dnia)  1869 r . ,  przed Rejentem Władysławem 
Russockim w’ Suwałkach.

10. J a k a ć  Stara ,  ze wszelkiemi przyleglo- 
śeiami i przynależytościami w okręgu i g ube r ­
nji  Łomżyńskiej  położone, ra ty  za ległe po 
włącznie r a tę  Czerwcową lub Grudniową 1869 
r. rs. 3 ,650, vadium do licytacji  złożyć się 
winne rs. 5,700, licytacja rozpocznie się od 
sumy rs. 51,430 k. 50, te rm in  sprzedaży dnia 
29 Lis topada (11 Grudnia)  1868 r. przed R e ­
je n te m  Dominikiem Sadowskim w Łomży.

11. Ju rg isz k i ,  ze wszelkiemi przyległośc ia­
mi i przynależytośc iami, w okręgu  Sejneńskim 
gub e rn j i  Suw alksk ie j  położone, r a ty  zaległe 
po włącznie ra tę  Czerwcową lub Grudniowfe 
1869 r. rs. 226, vadium do licytacji  złożyć siy 
winne rs. 450, l icytacja  rozpocznie s i ę  od sumy 
rs 2,934, te rm in  sprzedaży dnia 18 (30) L i ­
stopada 1869 r.,  przed Rejentem W ład y s ła ­
wem Russockim w Suwałkach.

12. Kotowszczyzna A. ze wszelkiemi p rzy ­
ległośc iami i przynależytościami w okręgu

K alw ary jsk im  gubern ji  Suw alksk ie j  położone, 
r a ty  zaległe po włącznie ra tę  Czerwcową lub 
G rudniową 1869 r. rs.  3 ,250, vadium do l icy­
tacji złożyć się winne rs. 5 ,400, l icytac ja  ro z ­
pocznie się od sumy rs. 47,808, termin sp rze­
daży dn ia  24 L is topada (6 Grudnia)  1869 r. 
przed R e je n te m  Ja n e m  N iwińskim  w S uw ał­
kach,

13. Krajewo K ory tk i ,  ze wszelkiemi p rzy le ­
głościami i przynależytośc iami,  w osręgu  f 
gubernji  Łomżyńskiej poł ,żone7 ra ty  za leg łe  
po włącznie ra tę  Czerwcową iub  Grudniową 
1869 r. rs. 780, vadium do l icytacji  złożyć się 
winno rs. 1.500, l icy tac ja  rozpocznie się od 
sumy rsr . 10,390, termin  sprzedaży dnia 19 
L is topada  (1 Grudnia)  1869 r.. przed  R e je n ­
tem M ateuszem Szmiarowskim w Łomży.

14. Kretkompie,  ze wszelkiemi p rz y le g ło ­
ściami i przynależytośc iami,  w o k ręgu  M a r-  
jam p o lsk im  gubernji  Suwalkskie j  położone, 
ra ty  zaległe  po włącznie ra tę  Czerwcową lub 
Grudniową i8 6 0  r. rs. 480, vadium do l icy ta­
cji złożyć się winne rs. 920,  l icytacja  rozpo­
cznie się od sumy rs. 6 ,339  kop. 3 7 % , termin  
Sprzedaży dnia  24 L is topada (6 Grudnia)  1869 
r. , p rzed  R e jen tem  J a n e m  Niwińsk im  w S u ­
wałkach.

15. Lachowo, ze wszelkiemi przyleglościa* 
mi i przynależytościami,  w okręgu  B ieb rzań ­
sk im  gub ern j i  Łom żyńsk ie j  położone, ra ty  za- 
ległe  po włącznie ratę  Czerwcową iub G ru d ­
niową 1869 r. rs. 380, vadium do l icytacji  zlo** 
żyć się winne rs 800, l icytacja  rozpocznie się 
od sumy rs. 4,351 k. 25, termin  sprzedaży dnia 
22 Gru inia (3 Stycznia)  1869/70 r. przed R e ­
j e n te m  Mikołajem Rogowskim w Łomży.

16 Norwidy ze wszelkiemi przyległościami 
i przynależytośc iami w okręgu Kalwaryjskim 
g ubern j i  Suw alksk ie j  położone, r a ty  zaległe 
po włącznie ra tę  Czerwcową lub Grudniową 
1869 r. rs. 360, vadium do licytacji złożyć 3ię 
winne rs. 690, licytacja rozpocznie się od s u ­
my rs. 2,984 k. 6 2 % ,  term in  sprzedaży dnia 
25 Lis topada (7 Grudnia)  1869 r. przed R e ­
j e n te m  Janem  Niwińskim w Suwałkach.

17. Nowydwdr, do k tórych należą folwarki: 
1) Sadłowiua, 2) Gębalówka, 3)  Karoiinowo, 
oraz ze wszelkiemi przyległościami i p rzyna­
leży tościami w okręgu Dąbrow skim  gubćrnji  
Suwalkskie j  położone, raty zalegle  po włącz­
nie ra tę  Czerwcową iub Grudniową 1869 r. rs. 
3,905, vadium do l icy tac j i  złożyć się winne rs. 
6,960,  l icytacja  rozpocznie się od sumy rsr .  
28,861 k. 87, te rm in  sprzedaży dnia 27 L is to ­
p a d a  (9 Grudnia)  1869 r. przed Rejentom 
W ładysławem Russockim w Suwałkach.

18.  Obelica Żeromskich, ze wszelkiemi 
przyległościami i przynależytościami,  w o k rę ­
gu Se jn eń sk im  gubern j i  Suwalkskie j  położo­
ne, ra ty  zaległe po włącznie ra tę  Czerwcową 
lub Grudniową 1869 r. rs. 180, vadium do l i ­
cytacji  złożyć się winne rs. 300,  l icytacja roz­
pocznie się od sumy rs .  1,700, termin  sprze­
daży dnia 22 G ru d n ia  (3 S tycznia)  1869/70, 
przed Rejentem  Ja n e m  Niwińskim w S uw ał­
kach.

19. 1’oniemob Fergussą ,  ze wszelkiemi 
przyległościami 1 p rzynależytośc iami w o k r ę ­
gu Marjampolsk  m gubern j i  Suwalkskie j  p o - 
łożone, r a ty  zaległe po włącznie ra tę  Czerwco­
wą lub Grudniowy 1869 r. rs. 1,550, vadium 
do licytacji złożyć się winne rs. 2 ,600, l i cy ta ­
cja rozpocznie się od sumy rs. 18^115, termin 
sprzedaży d. 22 Grudnia (3  Stycznia) 1869/70 
przed Rej ntem Ja nem  Niwińskim w Suwał­
kach.

20. Soboliszki , ze wszelkiemi przyległo­
ściami i przynależytościami w okręgu  K a lw a ­
ry jsk im  gubern ji  Suw alksk ie j  położoue, r a ty  
zaległe  po włącznie ratę  Czerwcową lub G r u ­
dniową 1869 r. rs. 1,300, vadium do licy tacji  
złożyć się winne rs. 2,350, l icytacja  rozpecz- 
nie się od sumy rs. 17,349, termin sprzedaży  
dnia 20 L is topada (2 Grudnia)  1869 r. pr^ed 
Rejentem Władysławem Russockim  w Suw ał­
kach.

21. Sopockinie,  do k tó rych  należy folwark 
Borysowszczyzna i część dóbr Kadysz lit. D. 
oznaczona,  oraz ze wszelkiemi przyległościa­
mi i przynależytośc iami,  w okręgu Dąbrow­
skim g ubern j i  S uw alksk ie j  położone, ra ty  za- 
ległe po włącznie ra tę  Czerwcową lub G ru ­
dniową 1869 r. rs.  780, vadium do licytacji 
złożyć się winne rs. 1,500, licytacja rozpocznie 
się od sumy rsr .  14,800, termin sprzedaży
3. 22 G rudnia  (3 S tyczn ia)  1869/70 r., przed 
R e je n te m  Władysławem Russockim w S u w a ł­
kach .

22.  Swiack JassudóW) zc w szelk iemi przy­
ległościam i i przynależy tośc iam i, w o k ręgu  
D ąbrow skim  gubern ji S uw ałk sk ie j położone, 
ra ty  zaległe po w łącznie ra tę  Czerwcową lu b  
Grudniową l8 b 9  r . rs . 1,600, vadium  do licv- 
tacji  złożyć się w inne rs. 2 ,700, licy tac ja  r o z ­
pocznie się od, sum y rs . 14,535, te rm in  sp rze ­
daży d . 28 L is topada  (10 G r u d n i )  1869 roku,  
przed R e je n te m  W ładysławem Russockim  w 
Suw ałkach .

23 .  Taraskow o,  ze wszelkiemi przy leg ło­
ściami i przynależytościami,  w okręgu i gu ­
b e rn j i  Łomżyńskiej  położone, raty  zaległe po 
włącznie  ra tę  Czerwcową Tub Grudniową 1869 
r .  rs. 406, vadium do licytacji  złożyć się win-
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Be rs. 856, licytacja rozpocznie się od sumy 
rs. 6 ,219, termin sprzedaży d. 25 Listopada 
(7 Grudnia/ 1869 r.' przed Rejentem M ikoła­
jem  Rogowskim w Łomży.

24. Trakiany, ze wszelkiem i przyleglościa  
mi i przynależytościami w okręgu Kalwaryj- 
skim gubernji Suwał kskiej położone, raty za­
leg łe  po włącznie ratę Czerwcową lub Gru­
dniową 1869 r. rs. 1,670, vedium do licytacji 
złożyć się winne 4 ,000, licytacja rozpocznie 
się  od sumy rs. 31 ,075, termin sprzedaży dnia 
24 Listopada (6 Grudnia) 1869 r. przed R e-

entem W ładysławem  Russockim w Suwał­
kach.

25. Tykocin, do których należy folwark 
L ipn ik i, oraz ze w szelkiem i przyległościam i i 
przynależytościam i, w okręgu Tykocińskim  
gubernji Łom żyńskiej położone, raty zaległe  
po włącznie ratę Czerwcową, lub Grudniową 
1869 r. rs. 24,850, vadium do licytacji złożyć się  
winne rs. 40 ,000, licytacja rozpocznie się od 
sumy rs. 195,493, termin sprzedaży d. 20 L i­
stopada (2  Grudnia) 1869 r., przed Rejentem  
Mateuszem Szmiarowskim w Łomży.

26. W nory Fażochy, ze wszelkiem i przyle­
głościam i i przynależytościam i, w okręgu T y­
kocińskim  gubernji Łom żyńskiej położone, 
raty zaleg łe po włącznie r<»tę Czerwcową, lub 
Grudniową 1869 r. rs. 390, vadium do licyta­
cji złożyć się winne rs. 630, licytacja rozpocz­
nie się od sumy rs. 4 ,738 k. 75, termin sprze­
daży dnia 24 Grudnia (5 Stycznia) 1869/70, 
r., przed Rejentem  Mikołajem Rogowskim w 
Łomży.

27. W yszonki W ojciechy, ze wszelkiem i 
przyległościam i i przynależytościami, w okrę­
gu  Tykocińskim gubernji Łomżyńskiej położo­
ne, raty zaległe po włącznie ratę Czerwcową 
lub Grudniową 1869 r. rs. 697, vadium do l i ­
cytacji złożyć się  winne rs. 1,320, licytacja  
rozpocznie się od sumy rs. 8,209, termin sprze­
daży dnia 22 Grudnia (3  Stycznia) 1869/70 r. 
przed Rejentem  Mateuszem Szmiarowskim w 
Łomży.

28. Żabiniec, ze wszelkiem i przyległościa­
mi i przynależytościam i w okręgu Ty*ociń- 
skim gubernji Łomżyńskiej położone, raty za­
leg łe  po włącznie ratę Czerwcową lub Gru­
dniową 1869 roku, rs. 430, vadium do licyta­
cji złożyć s e winne rs. 850, 1 cytacja rozpocz­
nie się od sumy rs. 5,451 k. 75, termin sprze­
daży d. 24 Grudnia (5 Stycznia) 1869/70 r., 
przed Rejentem Dom inikiem  Sadowskim  w 
Łomży.

29. Żywulczyszki z wszelkiem i p izyległościa- 
mi i przynależytościam i w okręgu Sejneńskim  
gubernji Suwałkekiej położone, raty zaległo  
po włącznie ratę Czerwcową lub Grudniową 
1869 r. rs. 320, vadium do licytacji złożyć się  
winne rs. 650, licytacja rozpocznie się od su- | 
my rs. 4 ;694, termin sprzedaży dnia 25 Li- | 
stopada (7 Grudniaj 1869 r., przed Rejentem  
W ładysław em  Russockim w Suwałkach.

W o w szystkich tych dobrach z powodu u- 
właszczenia włościan, przedmiotem sprzedaży 
są wyłącznie tylko grunta po ich uposażeniu  
przy dziedzicu pozostałe.

Uwaga I. Spodziewane wynagrodzenie za 
odpadłe powinności m ieszczan w dobrach So- 
pockiaie, przejdzie wraz z dobrami na w ła­
sność noworiabywcy, wszelako sprzedaż dóbr 
tych, wraz z prawem do otrzymania wynagro­
dzenia likwidacyjnego, za odpadłe powinności 
m ieszczan, uważaną będzie za nieważną, jeże ­
li okaże się, iż licytacja odbyła się po ogłosze­
niu, lub w sam dzień ogłoszenia przez Komi­
sję Likwidacyjną, o przyznanej indemnizacji.

Uwaga II. Fonieważ przy w ypłacie listów  
likwidacyjnych dla dóbr Obelicy Żerom skich, 
zostało zatrzymane na wzmocnienie bezpie­
czeństwa udzielonej pożyczki ra. 500, nowo- 
nabywca zatem obowiązany wystąpić z częścią  
pożyczki wyrównywającą powyższej sumie, 
spłacając takową w ciągu dni 20 po lic )tacji, 
w listach zastawnych okresu 3 serji I, w kwo­
cie rs. 480 i dopłacając resztę rs. 20 w goto- 
wiźnie, pod rygorem  relicytacji.

Uwaga III. W razie gdy by powyższe sprze­
daże nie przyszły do skutku dla braku licytan ­
tów , druga i ostateczna sprzedaż od zniżone­
go  szacunku, odbędzie się w terminie ja k i D y ­
rekcja Szczegółowa oznaczy i w pismach pu­
blicznych raz jeden ogłosi.

Sprzedaże odbywać się będą w terminach  
powyżej oznaczonych, poczynając od godziny  
10  z rana, w obec Radcy D yrekcji Szczegóło­
wej.

Gdyby zaś Rejent, przed którym sprzedaż 
ma się odbywać był przeszkodzony, takowa 
odbędzie się w jeg o  K ancelarji przed innym  
Rejentem  który go zastąpi.

Gdyby termin przypadł w dniu świątecznym  
Sprzedaż odbędzie się w dniu następnym.

W arunki licytacyjne są do przejrzenia w 
właściwych księgach hypotecznych i w Kan- 
eelarji Pisarza D yrekcji Szczegółow ej.

Suwałki, d. 17 (29) Maja 1869 r.
Q Prezes, Sobolewski.

** Pisarz, Świętosław sk i.
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H U X T , a  T a 6 e a h H B ix T , ^ H e f i.

0 6 i ,a B a e H iH  n o n a H H h u i  n o  H C T e n e n ia  n a -  
3 H a n e H H a ro  e t ,  T o p ra M T , c p O K a , k h k t ,  paBHO 
H a n n c a H H B ie  n e  n o  y K a 3 a H H o ii  ę t o p i i ł  n  H e c o -  
TJacHO 17 CTaT. nocTaHOBjeHia 5. CoBliTa 
ynpaB.ienia o t t ,  16 (28) Maa 1833 ro fta. npa- 
B H aH hi O y sy n , H e s 'K ficT B H T e.ih H b iH H .

OGMBjteHia ao jam u  6m ti, n acan u  Ha rep- 
6oBoft OyMarli 15-KOntHHaro jocTOHHCTBa.

<I>opM a 0ÓT,arut6ma.
H a ocHOBaHin npHnenaTaHHaro b t ,  J Io m - 

3KHHCKHXT, I ’yCejtHCKUXT, b . t . ^ o .m o c t u x t , ,  o 6 t , h -  
BxeHia MaKOBCKaro y^aaH aro  ynpH B jren ia , a 
HHHte HO^nHcaBiniBca, asHTexa (TaKOBO0 t o  
jepeBHii u rMHHU h j h  ropow a T aso ro  t o  y * 3 -  
j a  h FyfiepH iii), c h m t ,  o0T,aB,iaio, h t o  mejtaio 
B3HTL b t ,  3 - x t ,  j i tT i i te e  apeHRHOe co^epmaHie, 
HaaaHaa c t ,  1 HHBapa 1870 r .  ^oxo^m

MaKOBCKoH ropo^CKoft itachi ct, TapnoHaro 
MOCTa Ha piiefc OpmnuT, npa  ropo^t, Maitoat. 
3a ro^OByro cyuMy (3fl'6ch o6o3Ha>iHTh nponn- 
cbio npej.iaraeMyio cy M u y )  npiiHiiMaa Ha ce6a 
bcTi 0ó»3aHH0CTH h y cjiofiia o6t«bb aeiiHbia npn 
TOpraxT,.

K B H T a u p i io  H a  B H e c e H H b ifi  ( b t ,  T a n o e  t o  k b -  
3 H a 'i e f l c T P o )  3a x o r T ,  b t ,  K o .n iT e c T B t ,  191 p y g _ 
c e p .  n p n  ceM T . n p H J i a r a i o .

0 6 T ,H B JieH ie  cie n H c a n o  m h o io  b t ,  t h r o m t ,  
t o  M tC T ® , T a K O ro  i H C j a ,  M l i c a n a  u r o s a ,  

( n o j n n c b  n o j a r e j H ) .
T. łlaHOBT,, Iio.ui 9 flHH 1869 ro«a.

1—3 aa IlaHanbHHKa y®3ja. ( .............)

N. D . 5261. Rada Szczegółowa O/ueKuńcza 
Szpitala Dzieciątka Jezus w Warszawie. 

Podaje do wiadomości, iż w dniu 21 L ip­
ca (2 Sierpnia) r. b. o godzinie 5 z południa 
w szpitalu Dzieciątka Jezus, przed fiadą 
Szczegółow ą odbędzie się  licytacja in minus 
przez deklaracje opieczętowane, na roboty 
dla odnowienia zabudowań szpitalnych we­
dług anszlagu na rsr. 2,376 k. 35 przez Radę 
Główną Zakładów Dobroczynnych zatwier­
dzonego, wykonać się mające.

Warunki licytacyjne, tudzież anszlag wy­
konać się  mających robót, są do przejrzenia 
w Kancelarji szpitalnej każdodziennie 

Vadium do licytacji wynosi rs. 240. które 
złożone być winno w Kasie szpitalnej w go-

toY /iźn ie , lub in n y c h  p a p ie r a c h  p u b l ic z n y c h  
n a  ten c e l u ż y i^ n y c h .

Deklaracje podług dołączonego poniżej 
wzoru napisane, winny być składane w Kan­
celarji Szpitala najdalej do dnia licytacji do 
godziny 4 z południa.

Deklaracje napisane niewyraźnie, z po­
prawkami lub skrobane i nieopatrzone pod­
pisem i miejscem zam ieszkania podającego, 
wreszcie niezgodne z wzorem, przyjęte nie 
będą.

W zór do deklaracji.
W  skutek ogłoszenia Rady Szczegółowej 

Szpitala Dzieciątka Jezus z d. niżej
podpisany, deklaruję niniejszem roboty oko­
ło  odnowienia zabudowań Szpitala Dzieciątka  
Jezus ną rs. 2,376 k. 35 anszlagiem zatwier­
dzonym wykazane, wykonać własnym mater- 
ja łem  za sumę rs. wyraźnie rubli srebrem
(wypisać literami). W szystkim  warunkom
licytacyjnym się poddaję.

Kwit na złożone w Kasie Szpitalnej va­
dium w kwocie rs. 240 dołączam.

Stałe moje zamieszkanie’ w . . .
(data i podpis.)

Warszawa d. 12 (24) Lipca 1869 r. 
zastęp. Prezydującego,

Członek Rady, M. Pruszyński.
1 - 3  Pomocnik Nadzorcy Mucharski.

towe pieniądze więcej dającemu sprzedane zo-

o ^ śrszą w a  d. 1 (13) Lipca 1869 r. 
w ‘  Dobronoki.

X. ,D. 4828. MazucntpuiKb 1 opuĄa
Hbt3/ipbt.

Ha OcHOBaHin pacHopHHieiiia r. HanaabHH- 
na Ct,;(.ienKaro y t 3 j a  ott, 18 I iohh c. r. aa 
j\5 6578/683, chmt, of)T>aBaaeTT, bo Bce oóm ee  
CBigeHie, hto 28 Iwan (9 ABrycTa) c. r. bt, 1 2 1 
yTpa, 6 y^ytt, npon3Eo;(iiTCH bt, MarncTpaTfc 
ropoja  Hbisapw nyóausHbie Toprn noepeg- 
ctbomt, saneTaTanuMXT, o6T>;iB.i<:ni;i, ct, rsa-  
CHofi ho pacneiaTaHiii oÓHBJieHitt nepexopiK- 
EH, MCIESy yiaCTByiOipHMH Ha TpeX.IT.THCC a- 
peH/(H0e cogepiKanić moctoboto g oxoja  ust, 
moctobt, bt, r o p o j i  nbi3spbi Ha p^ K i B apT *  
h Ppoóc.Ji* Haxo^amnxcii, HaniiHan ct, 1 H h-
Bapa 1870 r. ho 19 (3 1 )  uhho J(eKa6pii 1872 
ro ja . ToprH HUTiiyTca o tt , cyMsiw 515 p. c. 
bt, ron'b (in  plus) npHCTyaaiomiii b t, TOpraxT, 
oóaaain, npegCTaBHTT, sa a o n , 51 p yó . 50 k. 
ToproBwa KOHsanii'i MoryTT, o u tb  eiKegne- 
eh o  uepecMO-rpeHW p-b KaHneaapin ropojcita- 
ro MariiCTpaTu.

r. nwaspbigHK 25 I iohii 1869 roga.
ByprOMHCTpT,, JIbroni;ili.

<bopMa oGBiiBaeHia.
Iic.1 i e  o e T . H C . i e i i i a  11!.!a , ! j i i - C a it, I’o-

}io/(CKaro MarncTpaTa o t t ,  25 ItoHiu c. r. 3a 
J\b 902, CHMT, OUaB.WtO, HTO 05lI3yt0Cb BCUTb 
bt, apeH/(y moctobw."! roxoh*  bt, ropogl; n w -  
3gpbi 3a yn.iaToio bt, io j t ,  pyó. k. 
nponiichio no,tBepiraHCb H3HCHeHHbun, bt> 
TOproBbixT, KOHgHniax'b ycxOBiaMT,, itaKOBbia 
jihb xopom o HSBliCTHbi. 3 a jio n , bt, koxh- 
uecTBte p ye. non. upejCTaBJiaio ko-
TOpHtt bt, cjryeaT, ecxa He ysepinycb npn TOp- 
raxT,, iite-iaio jihtho nojiyuHTb (hjiii npom y  
BbicaaTb Ha moS cueTT, bt, N . N .) u octoeh -  
Hoe ffiHTeubci bo bt. N . N . hhcjio, ukcapT, h 
ro jT ,.
3 — 3 (noRnucaib m ia h i.awHjiro)

X. D. 4818. jlti'jtioeckoe s i  be ito e 
JnptiOstenie.

H a o c h o b u HiH npegiiiicania I'in iaH ooB aro 
ynpaB jien in  b t , RapCTBli o i t .  12 A iipB.ia 'eu­
ro  rofla sa A» 12815/6326, , I a 3 iiOBCKoe .lT.c- 
Hoe ynpaBxenie h  asHanaBaeTT, BTOpoti cpOKX 
T o p u a M T , a a  npo,(.'iH{ y .irica h 3 t ,  j i B c o c B k t ,  c t ,  
1869 r .  b t ,  CTpaatl; H paB sa no ja'iaMT,.

1 .  j ( 'f e jH H K a ,  yiacTiia L U j i e i i T K O B i i n e ,  o t t ,  
O IC feH O H H O ft cyMMbl 111 pyQ. 9 5 1 ^  K 0 I [ .

2 .  / ( t J i . T H K a ,  y u a c T K a  U I n e H T E O B i m e , o t t ,  
o n iH o iH o S  cywM bi 234 py ó . 97 k o h .

3. j l t - i H U K a ,  y i a c T K a  UliieHTKOBUue,
OTT* IX peiK IlH X T » JllJT T *, OTT j  0 U t» K 0 4 H 0 l t  CVMMM
2 0 1  p y 6 .  8 0 '/2 k o h .

4. A tcocfeita j a m  P yata , o t t ,  oipfeHOTHoft 
cyMMbi 181 pyó. 8 6  non.

5. JbfccocfiKa jauH Jls3aHb, o t t ,  o i c S h o h -  
H0ft cy-MMH 480 pyó. 6 '/.2 k o i i .

A n n a  a t e j i a i o m i e  y n a c T B O B a T b  b t ,  T O p r a x T ,  
j o x i k h m  HBiiTca b t ,  KnHi(e.i;ipin nojjrfecH aro  
TpaiEH npUBja BT. jepeBHH PhIJ3bIHaXT,

n o j t  ropojOMT, llaóiKHimc HHcaa 28 I i o j x h  (9 
A B r y c x a  c .  r. b t ,  1 1  n a c o B T ,  y T p a  c t ,  b u j i o -  
i o m t ,  p a B H H i o i n n a c a  (1 u a C T H  y c T a H O B a e H -  
H O ft c y M M b l.

T o p r o e b i e  y c n o B i a  m o i k h o  u e p e c m a T p H B a T b  
b t ,  A U c h o m t ,  yupaBjieHiH, ewejHeBiio b t , 
c j i y jE e Ó H O e  B p e a i a .

B T , B io H M H H l; ,  I i o h h  24 JU H  1869 r o ja .
CTapiuift HajnecHHTia,

3—3 BucHeBCKifi.

N. D. 50 5 3 . Komisarz Administracyjny 
Cyrkułu 4 5  i 6 Miasta Warszawy.

Podaje do wiadomości publicznej, iż pra­
wnie zajęte na satystakcję należności Skar­
bowych i miejskich ruchomości, a mianowi­
cie: kanapy, fotele, krzesła machoniowe i 
jesionowe szafa, 2 łóżka, landszafty i t. p. w 
dniu 21 Lipca (2  Sierpnia) 1S69 r. o godzi­
nie 12 w południe w domu pod Nr. 705 przy 
ulicy Leszno przez licytację publiczną za go­

N. D . 5218. Rejent Kancelarji przy Sądach 
Pokopu w Warszawie.

Na żądanie opieki nieletniego Teodora 
Kiczorowskiego, stosownie do postanowienia 
rady famili)nej d. 26 Czerwca (8 Lipcai b. r. 
w Sądzie Pokoju Wydziału I w Warszawie 
zapadłego i na zasadzie rezolucji J  W Pre­
zesa Trybunału Cywilnego w (Warszawie z d. 
7 (19) Lipca b. r Nr. 8349, sprzedane będą 
przed podpisanym Rejentem w d. 16 (28) 
Lipca i następnym b. r., zawsze od godziny 
3 po południu i za gotowe pieniądze, a to w 
domu przy ulicy Senatorskiej pod Nr. 460 
ruchomości do spadku po Marcelim i Teodo­
rze małżonkach Kiczorowskich należące, 
mianowicie: meble, garderoba męzka, damska 
pościel, sprzęty domowe, kuchenne i t. p.

Warszawa d. 10 (22) L ip c i 1869 r.
2 ' 2 H. Markowski.

6256. W d. 14 (26) b. m. o godz. 10 
na Muranowie, w d 17 (29) t. m. o godz 10 
na Nowem-mjeście, w d. 18 (30) b. m. o go- 
dzime_ 10 rano w Pradze przy W arszawie, w 
d. 25 Lipca (6 Sierpnia) t  r. o godz. 10 rano 
na Starem M ieście, w W arszawie, prawnie 
zajęte ruchomości, jako to: meble jesionowe, 
ordynarne, garderoba damska, bielizna sto­
łowa i t p , w d. 6 (18) Sierpnia r. b. o go­
dzinie 12 w południe zajęta berlinka na rze­
ce Narwi przy Nowym dworze, przez publi­
czną licytację sprzedane będą.

1 1 Czamański, Komornik.

N. D. 5257. Prawnie zajęte w drodze 
egzekucji sądowej: świece, mydło, łój, baw eł­
na 1 1. p. przedm ota, w dniu 15 (27) L ipca  
r b. o godz. 1 1 rano, na targu Wołowym w 
Pradze przy Warszawie, przez publiczną li­
cytację sprzedane będą.
' 1 H. Kietliński, Komornik.

N. D. 5274. W dniu 15 (27) Lipca 1869 r. 
o godzinie 10 z rana na Sewerynowie m eble 
jesionowe, kuferki, zegar, szafa dębowa i t. p. 
a o godz. 12 w południe Da Starem mieście 
krzesła jesionowe, lauszafry, garderoba m ęz­
k a i  t p., zaś w dniu 18 (30) l.ipca b. r o go­
dzinie 10 z rana około 3-ch Krzyży (A leksan­
dryjski) zwany, 2 garnitury mebli machonio- 
wy i jesionowy, szeszląg, szafa, lampy, lustra, 
dywany i t p. w Warszawie jako placach tar­
gowych, w drodze egzekucji sądowej zajęte  
ruchomości przez publjczu licytację sprzeda­
ne będą.

1 — 1 J  Orłowski Komornik,
pod N .5466. przy ulicy D ługiej zamieszkały.

N. D. 5275. Podaje do powszechnej wia­
domości że zajęte w drodze egzekucji Sądo­
wej, meble palisandrowe, machoniowe, je­
sionowe i inne, fortepian palisandrowy, lu ­
stra, lampy, zegar, dywan, łóżka żelazne i 
lane przedmiotu, w dniH 16 (28) Lipca 1869 
r. poczynając od godziny 10 z rana na grun­
cie wsi Żelazna w gminie Dąbrowa góra P o­
wiecie Skierniewickim przez publiczną licy­
tację niezawodnie sprzedane będą. •

1— 1 A . Tymecki, Komornik.

N. D. 5278. Wiadomo czynię, iż prawnie 
zajęte ruchomości jako to: meble mąchonio- 
we, jesionowe, lustra, obrazy olejne, gardero­
ba męzka 1 1  p na placu publicznym przy 
trzech krzyzaeh w W arszawie w dniu 16 (28) 
Lipca r. b. o godzinie 10 z rana przez publi­
czną licytację sprzedane będą.

 ̂ ' Szymanowski, Komornik.

O G Ł O S Z E N I A  P R Y W A T N E .  

M A C T H b l H  O B ' b f l B . I I i H I H .

N. D. 5030. Podaje do powszechnej wiado­
mości, iż B ilet liOinbardun y  wyda- 
dany za Nr. 32,235 na rsr. 10, przypadko­
wo zaginął.

W zywa się więc posiadacza, iżby najpó­
źniej w sześć tygodni od dnia 3 Sierpnia 
1869 r. to jest od daty ostatniego og łosze­
nia zg łosił się i prawo posiadania onych w 
Dyrekcji Lombardu udowodnił, gdyż w prze­
ciwnym razie, duplikaty biletów wydane za­
staną osobie, której nazwisko zapisane w 
księgach Dyrekcji 2 -  3—8976

w Drukarni Rządowej Okręgu Naukowego Warszawskiego.—Za pozwoleniem Cenaury.


